
GLOS POMORSKI
Nr. 158 — Rok 3. (GAZETA POMORSKA) Numer pojedynczy 700 m>.
P r e n u m e r a ta  m ie j s c o w a :  Przy odbiorze w ekspedycji i w agenturach  

m iejscowych m iesięcznie 9 . 0 0 f  mk,, przedpłata pa  poczcie z od 
noszeniem  do domu m iesięcznie 9 . 8 2 5  mk. — pod opaską w Polsce  
i do Gdańska 11.125 mk., do N iem iec 12.425 mk. polskich lub ich  
wartość walutowa, do Francji 5,— frc., do A nglji 0,8 sh illin g , do 
Ptanów Zjednoczonych 35 cents. W razie nieprzewidzianych wy
padków jak strejk i, przeszkody techniczne iiid. prenumeratorzy nie 
mają prawa żądania  niedostarczonych numerów, lub zwrotu prenu- 
m e-uty. — Rękopisów nadesłanych n ie zwraca 3ię.

O g ło s z e n i a  z Poiski: Wiersz wysokości m ilim etra w  d z i a . e  o g ł o  
s z e n io w y m  na stronie 8-łam owej ŁOO mk., .j d z i a ł o  r e k la m o w y m  
na stronie 13-łamowej przed tekstem  3000 mk., wśród tekstn  2000, za tekstem  
1400 mk., dla W. M. Gdańska obowiązują te same ceny, d la M ie r n ie :  do • 
chodzi 50% nadwyżki, dla reszty zagranicy 200% nadw yżki, płatna 
w „markach polskich lub ich wartości walutowej. Za tłóm aczenia oblłicze  
s ię  20% nadwyżki. — R a c h u n k i  są natychm iast płatne, w razie zwłoki 
dłuższej niż 72 godzin stosować będziemy ceny bieżące, skreślając  
wszelkie rabaty. — A d m in i s t r a c j a  n i e  p r z e j m u j e  udpow iedzialnośći 
za termin um ieszczenia ogłoszenia.

łtanuank Gdańsk i Grudziądz- — P. K- i  P. Grudziądz- — Konto czekowe f f  JT 
G d a ć t k  n r . 2 9 8 0 .  Konto pocztow e: Kasa Oszczędności Oddzia, 

w Poznaniu nr. 201 193. M iejsce płatności w ykonania: G r u d z i ą d z  Cfe

SP»' Dyrektor przyjmuje od godz. 10-tej do 1 I-tej przeu południem  
sH BT  Redaktor Naczelny przyjmuje od godz 11-tej do 12-tej w południe

R e d a k c j a  i A d m im s -c r a c ja  |jj 
d r o b i o w a  2 7 /2 9 . G ru d z ią d z ,  sobota, dnia 14-gó lipca 1923. Telefon nr. 5 0  i 56.

Świętokradztwo w  katedrze Gnieźnieńskiej.
Swirgłokratizcy zabrali s*elikwlaa*z z gSott *a św. Wojciecha.

Przygnębienie ludności.
P o d e j r z e n i a .

P o z n a ń ,  12. 7 (Tek własn.) „Rzeczp." donosi: 
W  prastarej katedrze gnieźnieńskiej okradziono skarbiec, 
zawierający relikwie i zabytki o bezcennej wprost war
tości historycznej. Skradziono relikwie z głową św. Woj
ciecha, dalej relikwie złote i srebrne m. in. 7 kielichów 
złotych i monstrancję złotą wysadzoną 60 szafirami.

Zuchwałej kradzieży dokonano w środę w południe, 
a odkryto ją po obiedzie. Sprawców kradzieży nie zdo
łano wyśledzić. W środę przed ^południem zwiedzała 
katedrę wycieczka około 40 osób, również w środę za
uważono przed katedrą samochód na 4 osoby Nr. C. H. 
687. Zachodzi podejrzenie, że kradzieży dokonały oisoby, 
które jechały tym samochodem.

Wartość skradzionych zabytków oprócz olbrzymiej 
wartości historycznej ocenia się na 200 miljonów marek 
w złocie.

Kradzież ta wywołała ogromne oburzenie nietylko 
w Gnieźnie ale i w calem Poznańskiem.

Kościelny zauważył kradzież już o godz 12, lecz do
niósł o niej policji dopiero c godz. 18. Został on natych
miast aresztowany.

Z chwilą ukończenia numera „Gł-osu“ odebraliśmy 
telefoniczna wiadomość z Konsysłorza gnieźnieńskiego, 
że w tej chwili władze sadowe i policyjne dochodzenia 
prowaczą w katedrze.

Wynik dotychczas nie znany.

Straszna Katastrofa w  Zakopanem.
Pułkownik Przepiiiński z

B*anr:y.
Wczoraj donosiliśmy w telegramach w krótkości o 

katastrofie autobusowej w Zakopanem. Na podstawie 
popołudniowych telegramów z 12 bm. dowiadujemy, sję o 
następujących szczegółach.
' K r a k ó w .  (A- W.) „Ilustrowany Kurjer Codzienny'* 
podaje następujące szczegóły katastrofy automobilowej 
w Zakopanem: Automobil przewrócił się przywalając ka
roserią pasażerów. Między przywalonymi wybuchła 
zai....rta walka. Wszyscy usiłowali równocześnie za 
wszelką cenę wydostać się na zewnątrz. Wychodzić mo
żna było tylko po jednemu. Pod automobilem pasażero
wie leżeli przeszło pól godziły, przytłoczeni i przygnie- 
ceni rzeczami. Gdy zaczęto wydobywać oszalałych ze 
strachu pasażerów okazało «?, że wychodzą oni prawie 
nago, ponieważ podczas bójki pod automobilem poszar
pali na sobie ubrana. Ranionych oraz zabitych wydo
byto dopiero wówczas, gdy przybyła ekspedycja ra
tunkowa i belkami podniesiono wóz.

Bliższe szczegóły. — Lista zabitych.
Z a k o p a n e  (A. W.) Komisja uzdrowiska donosi: 

We wtorek wieczorem autobus wycieczkowy, wiozący'' 
23 osoby na 21-ym kilometrze drogi do Morskiego Oka 
niedaleko mostu do Jaworzyny wskutek nieostrożności 
szofera stoczył się ku Białce, w której przewrócił sie. 
Wskutek wypadku straciły życie 4 osoby, mianowicie;

f£«isf© e f s o n f e r ę i i c j i  p o ls fco -g p d a jh sk ie j.
G e n e w a - ,  12. 7. (PAT.) Wczoraj zakończone zo

stały 3-dniowe konferencje poisko-gdańskię, które odby
wały s:ę w pałacu Ligi Narodów przy' współudziale dy
rektorów Ligi Colbana i van Hemmela oraz wysokiego 
komisarza. Po raz pierwszy od chwili utworzenia W. 
Miasta poruszono całokształt spraw polsko-gdańskich. 
Daleko idące znaczenie w tych konferencjach miała 
współpraca sekretariatu Ligi, którego wyczerpująco 
zgłębiona opinia,- t wydana o całokształcie rpraw .polsko- 
gdańskich znacznie posunęła sprawę naprzód.

Szczegółowo przedyskutowano wszystkie postula
ty polskie i ustalono na mocy tej dyskusji wytyczne dla 
dalszych ■ rokowań, które mają się odbywać w Gdań
sku.

W wyniku dyskusji przeprowadzono bilans wszyst

kich nieuregulowanych dotychczas spraw Polski w 
Gdańsku, których wykonanie nie może ulegać dalszej 
zwłoce. W najbliższych tygodniach na podstawie tych 
wytycznych mają być ukończone konieczne przepisy, 
które wejdą niezwłocznie w życie.

Gdyby przy załatwianiu tych spraw okazały się je
szcze jakie nieprzewidziane trudności, rada gotowa jest 
na najbliźszem posiedzeniu zająć się ponownie cało
kształtem spraw gdańskich, aby uregulować ostatecznie 
problem gdański.

Komisarz generalny Pluciński wyjeżdża dziś do 
Warszawy, aby złożyć rządowi sprawozdanie o nowej 
fazie stosunków poisko-gdańsk’ch, która pozwala mieć 
nadzieję na ostateczne załatwienie sprawy wolnego,i 
całkowitego dostępu Polski do morza.

Z a h * A < z e n fó  iso ssfe re iu c fi b a ł t y c k i e j ,
R y g a ,  12. 7. (PAT.) 11-go lipca o godz. 6 wiecz, 

zakończona została konferencja ministrów spraw zagra-: 
nicznych państw bałtyckich. . Wieczorem prezes mini
strów Mejerowicz wydał na cześć delegatów obiad, w 
którym wzięło udział 60 osób) Po obiedzie odbył się w 
pałacu Czarnogłowych raut, na którym byli obecni pre- 
ipde-nt Republiki, rząd oraz cały korpus dyplomatyczny.

Telegramy.

Grudziądza zafoiSy. —  Par. Parf:#.a z Grudziądza ciężka 
— Dalsze ofiary. — Kio ponosi wirtę ?

pułkownik Hieronim Przepiiiński, Maria Frobanowa, Ire
na Kołasińska i Meixnerówna Janina. Rannych jest kilka
naście osób. Na miejsce wypadku wyruszy} natychmiast 
dyrektor szpitala klimatycznego dr. Nowotny, oraz po
gotowie ochotnicze ratunkowe z Zakopanego z preze
sem dr. Maszewskim na czele. Rannych opatrzono i od
wieziono do Zakopanego. Ciężko rannych jest 6 o-sób i : 
te umieszczono w nowym szpitalu. Z'dotychezasowy-h 
dochodzeń policji wynika, że powodem wypadku była 
nieostrożna i za szybka jazda oraz przepełnienie samo
chodu ponad dozwoloną miarę. — Policja zaanektowała 
szofera ,który usiłował zbiec. Podnieść tu należy szyb
ka i energiczną pomoc wyżej wspomnianych pp. lekarzy 
oraz \ Pogotowia Ratunkowego,

Z a k o p a n e .  (A.W.) W toku dalszych dochodzeń 
w sprawie wypadku Automobilowego ustalono, iż puł
kownik Hieronim Przepiiiński, intendent D. O. K. w To
runiu. Mar ja Kr chanowa, żona inżyniera w Dąbrowie 
Górniczej, Irena Kołasińska, córka inżyniera w Kielcach 
i Janina Mefipaerówna. siostra inżyniera lasowego w Za
kopanem ponieśli śmierć na miejscu. Ciężko ranni są; 
Wilczyński — monter z Łodzi i żona jego Marja, porucz
nik Partyka Aleksander,z Grudziądza nadtc .7 osób lżej 
rannych względnie kontuzjowanych. Jak dotychczas 
wykazały zeznania świadków, powodem wypadku był 
podniszczony stan maszyny i nieostrożność szofera.

WIEDEŃ WOBEC MARKI POLSKIEJ.
W i e d e ń .  (A. W.) W tutejszych kołach giełdo

wych, które śledzą uważnie fluktuacje na rynku między
narodowym, coraz głębiej utrwala się przekonanie, że 
marka polska ostatecznie uniezależniła się od wahań 
kursowych marki niemieckiej. W związku z tern koia 
finansowe tutejsze zwróciły uwagę, że kontakt rynku 
pieniężnego wiedeńskiego z polskim nie jest dostatecz
nie wyzyskany.

Z SEJMU ŚLĄSKIEGO.
K a t o w i c e ,  12. 7. (PAT.) W myśl uchwały sejmu 

śląskiego, przyznającej 12 miliardów na pomoc dla po
wracających z Niemiec robotników i drobnych przemy
słowców, utworzył się w Katowicach wojewódzki komi
tet reemigracyjny. z wojewodą p. Szultisem na czele. W 
skład tego komitetu weszli marszałek sejmu. Wolny oraz 
posłowie Rybarz, Biniszkiewicz, Pronobis ''Grajek, sta

rosta górniczy inż. Malawski i redaktor Kobyliński. Ko
mitet ten podlega komitetowi poznańskiemu, który, w 
myśl życzeń rządu, będzie pełnił funkcje komitetu cen-- 
trainego.

PROGRAM NASTĘPNEJ SESJi LIGI NARODÓW.
G d a ń s k .  (A. W.) Według otrzymanych tu do

niesień z Genewy na następne posiedzenie Rady Ligi 
Narodów odiożono następujące kwestjc polsko-gdańskie: 
Sprawę własności, którą przelano na Radę portu, spra
wę wiz paszportowych dla obywateli gdańskich, prze
kraczających granice Polski w innych punktach niż f a 
pograniczu polsko-gdańskim, położenie finansowe rady 
portu i sprawę 'zaciągnięcia pożyczki przez nią.

Sprawę pożyczki uznano, za bardzo nafelącą, gdyż 
Rada portu nie może spra-tftóe funkcjonować, nie mając 
odpowiednich środków finansowych. Aż do ostateczne
go załatwienia tej sprawy rząd polski i senat gdański 
wpłacają po połowie sumy potrzebnej na utrzymanie Ra
dy POTtU-

PONOWNE SZYKANY W POLITECHNICE
g d a ń s k ie j .

G d a ń s k. (A. W.) „Gazeta Gdańska" donosi, że 
tablica polskiej korporacji studenckiej 5»Gedanja“, umie
szczona w tutejszej politechnice, została ponownie zer
wana, mimo, że była przymocowana do ściany śrubami.

&
WAŻNE NARADY CZESKO-FKANCUSKIE 

W PARYŻU.
B e r l i n .  (A. W.) Kierownik francuskiej misji woj

skowej i szef sztabu armji czechosłowackiej generał 
Mittelhauser udal. się 10 bm. samolotem przez Strass- 
burg do Paryża. Według „Petit Journal" ogólnie przy 
puszcza się, że nagłe wezwanie generała do P a ry ża  stoi 
w związku z konferencją ministra Benesza z premierem 
Roin carem.

UMOWA TURECKO-ANGIELSKA
E e r 1 i n. (A. W.) Według wiadomości z Lozanny 

między rządem tureckim i angielskim zawarta została 
umowa w sprawie ewakuacji wojsk angielskich z -tery
torium tureckiego. Na zasadzie; tego porozumienia woj
ska i flota angielska mają być wycofane z terytorium 
Turcji w przeciągu 6 tygodni po podpisaniu traktatu.

, UBOLEWANIE RZĄDU BELGIJSKIEGO Z OKAZJI 
NAPADU NA POSŁA NIEMIECKIEGO.

B e r l i n .  (A. W.) Belgijski minister spraw- zagra
nicznych doręczył IC bm. niemieckiemu charge d‘affat- 
res notę, w której rząd belgijski daje wyraz ubolewaniu 
7 powodu napaści na przedstawiciela Niemiec, zawiada
miając jednocześnie, iż wydane zostały zarządzenia o- 
chronne i że wdrożono dochodzenia sądowe w sprawie 
napaści. Znamienne jest, że jednym z napastników jest 
Amerykanin zamieszkały w Brukseli.

** DELEGACJA POLSKA OPUSZCZA RYGĘ,
R y g a ,  12. 7. (PAT,) 12-go. lipca delGgacja polska w 

składzie wiceministra Strassburgera, pp. Babińskiego, 
Romera i-Zaieskiego opuściła Rygę. Na dworcu żegnali 
delegację premier Mejerowicz, poseł polski Jodko wraz 1 
z całym personelem poselstwa, konsul polski oraz liczni I 
przedstawiciele rządu łotewskiego. 1

I  w  G D jW S K U  
- 13. 7. 23., godz. 12

m  W A R S Z A W  w  
12. 7. 1923.

Mrk. Zwiem.) 0,53 1 M rk  (p o i. ) — 190 
D o la r  — 109000 i  Dolar -  200 000

♦
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T  k o m i s j i  s e jm a w y c h .
OCHRONA PRACY.

W a r s z a w a ,  12. 7. (PAT.) Sejmowa Komisja 
ochrony pracy pod przewodnictwem ks. Wójcika (Chrz. 
Dem.) na dzisiejszem posiedzeniu dokonała wyboru pod- 
komisjii złożonej z '5 osób, która w porozumieniu z rzą
dem w ciągu tygodnia uzgodni tezy, na podstawie któ-, 
ryeh plenum komisji przystąpi do dalszych obrad nad 
projektem ustawy o ubezpieczeniu na wypadek bezro
bocia- Do podkomisji weszli posłowie: Rudziński (Z. L. 
N.), Puchatka (Chrzęść. Dem.) Rusinek (Piast), Waszkie
wicz (N. P. R.) i Żuławski (P. P. S.). Następne posiedze
nie plenum komisji 20-go lipca.

SPRAWY KOMUNALNE.
W a r s z a w a ,  12. 7. (PAT.) Na dzisiejszem przed

polu dniowem posiedzeniu sejmowej komisji skarbowo- 
budżetowej pod przewodnictwem p. Osieckiego debato
wano w dalszym ciągu nad projektem ustawy o tym- 
czasowem uregulowaniu r uansów komunalnych według 
referatu p. Michalskiego (Chrz. Dem.). Uchwalono aft. 
18, 19 i 20 traktujące o podatkach komunalnych a) od 
aktów notarialnych, b) od spadków i darowizn, c) od pla
katów, szyldów i ogłoszeń (anonsów). Podatki komunal
ne dotychczas istniejące i pobierane według stawek pro
centowych, stanowiące wydatne źródło dochodów komu
nalnych zostaną utrzymane. Art. 19 przyjęto całkowicie 
zgodnie z projektem rządowym, zaś w art. 20 przyjęto 
wniosek p. Diamanda, ograniczający prawo poboru po-, 
datków od napisów firm, i ogłoszeń, przysługujące gmi
nom miejskim od przemysłu i handlu. Dalszy ciąg posie
dzenia dzisiaj o godz. 5 po poł.

UPOSAŻENIE URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH 
i WOJSKOWYCH.

W a r s z a w a ,  12. 7. ’AT.) Na przedpołudniowem
posiedzeniu sejmowej komisji‘budżetowej pod przewod
nictwem p. Zdziechowskiego przystąpiono do rozpatry
wania projektu ustawy o uposażeniach funkcjonarjuszów 
państwowych i wojskowych, nad którym wyczerpujące 
obrady ukończyła podkomisja. Referował p. Manaczyń- 
ski. Art. 1 traktujący o normach uposażeniowych posta
nowiono rozpatrywać łącznie z art. 107 dotyczącym sto
sowania ustawy do pracowników kontraktowych i płat
nych dziennie. Art. 2 ustalający 16 grup uposażeniowych 
przyjęto w redakcji podkomisji. Przyjęto również art.
3 i 4 ustalające tabelę uposażeniową (którą podaliśmy 
już wsprawozdar.iu podkomisji) i określające skład ro
dziny. Dalszy ciąg posiedzenia o godz. 5 po poł.

Zgo&mtść poglądów sprzymierzonych. —
L o n d y n ,  12. 7. (PAT.) Z kół autorytatywnych do

noszą, że rząd angielski nie zamierza bynajmniej upra
wiać polityki niezależnej, pragnie wręcz przeciwnie po
zostawać dalej w stałej współpracy z Francją, Anglją 
nie prześle rządowi Rzeszy żadnej odrębnej noty, lecz 
projekt odpowiedzi przedłoży rządom francuskiemu, bel
gijskiemu i włoskiemu.

WYWIAD Z MIN. BENESZEM.
L o n d y n ,  12. 7. (PAT.) „Evening Standart" ogła

sza wywiad swego współpracownika z dr. Beneszem, 
który oświadczył, że w czasie swej wizyty do Francji, 
miał sposobność poznać staowisko Francji. 
Poznawszy obecnie także stanowisko Anglji, Benesz mu- 
;i stwierdzić, że cele rządów francuskiego i angielskiego

B e r l i n .  (A. W.) Cena chleba kartkowego ma 
być w tych dniach podwyższona z 4000 na 10.000 marek, 
białego z 12 na 20 000 małych bułeczek na 8000 mk,

ROZRUCHY ŻYWNOŚCIOWE W BERLINIE.
B e r l i n .  (A.W.) W Poczdamie miały miejsce po

ważne rozruchy żywnościowe. Po ulicach krążą silne 
patrole policji konnej i pieszej.

PODWYŻSZENIE TARYFY POCZTOWEJ 
W NIEMCZECH.

B e r l i n .  (A. W.) Komisja taryfowa Reichstagu 
przyjęła dziś wniosek podwyższenia taryfy pocztowej 
o 350 proc. z dniem 1 sierpnia. Równocześnie upo
ważniono ministra poczt do ewentualnego podwojenia 
wszystkich opłat pocztowych z dniem 1-go września.

KREDYT NA PORT W SZCZECINIE.
Be r l i n .  (Pat.) Sejm pruski uchwalił kredyt w 

wysokości 36 miliardów marek na wykończenie prac w 
porcie Szczecińskim.

WYBORY DO SEJMU MEKLENBURSKIEGO.
B e r l i n .  (A. W.) Prasa omawia wyniki wyboró |  

do Sejmu Meklenburgstrelickiego, jako charakterystykę 
nastrojów politycznych. Według dotychczasowych ob
liczeń nacjonaliści niemieccy otrzymali 12,107 głosów - 
9 mandatów, socjaldemokraci 11.333 gł. — 8 mandatów, 
komuniści 10.315 gł. — 7 mandatów, demokracja 7.362 gl. 
— 5 mandatów, ludowcy (Deutschvolkische) 4.421 g ł.1— 
3 mandaty, partja ludowa (Deutsche Volkspartei) 2.924 
gł. — 2 mandaty, drobni rolnicy (socjaliści) 1871 gł. — 1 
mandat. W ybory wykazują przyrost głosów skrajnej 
prawicy i skrajnej lewicy.

*

OPŁATY SZKOLNE DLA DZIECI URZĘDNIKÓW.
W a r s z a w a ,  12. 7. (PAT.) Na popołudniowem po

siedzeniu sejmowej komisji budżetowej zakończono 
obrady nad częścią projektu ustawy o uposażeniu funk
cjonarjuszów państwowych włącznie do art. 18. Z 
większych zmian przyjęto do art 10 poprawkę p. Chą
dzyńskiego, że funkcjonariusze państwowi mają prawo 
do całkowitej opłaty szkolnej za dzieci ze strony pań
stwa oraz do bezpłatnego umundurowania służbowego 
zgodnie ż przepisami części 2 ustawy. Odrzucono nato
miast poprawkę dotyczącą przyznania 50 proc. zniżki na 
kolejach i statkach państwowych.

SPRAWY PODATKOWE.
W a r s z a w a .  12, 7. (PAT.) Na popołudniowem po

siedzeniu sejmowej komisji skarbowej obradowano w 
dalszym ciągu nad projektem ustawy o tymczasowem 
uregulowaniu finansów komunalnych. Referował p. Mi- 

■ chalski. Przedyskutowano i przyjęto 7 artykułów od 2L 
do 27 włącznie. Uchwalono z małemi zmianami według 
projektu rządowego podatek od zabaw, rozrywek i wi
dowisk publicznych, podatek komunalny od prawa polo
wania oraz samoistny podatek komunalny, objęty art, 
23. Zasadniczej zmianie uiegt art. 24, którego tylko pier
wszy ustęp przyjęto w brzmieniu rządowem oraz ustęp 
drugi. Wprowadzono natomiast nowe postanowienie ze 
źródeł, które są już obciążone podatkiem wymienionym 
w omawianym projekcie ustawy, nie wolno ponownie 
obciążać w formie podatków samoistnych, wyjąwszy, 
jeżeli mają być one przeznaczone na pewne cele inwe
stycyjne i pobierane przez niedługi okres czasu. Również 
uchwalono, że nie mogą być pobierane na rzecz związ
ków komunalnych podatki od posiadania przedmiotów 
majątkowych z wyjątkiem podatku od posiadania z użyt
ku osobistego i przedmiotów zbytku (samochody, ekwi- 
paże, wierzchowce.) Udział samorządu wojewódzkiego 
w źródłach podatkowych związków komunalnych objęto 
art. 25, 26 i 27. Ustawę przyjęto w brzmieniu projektu 
rządowego z jedną zmianą, a mianowicie na wniosek p. 
Bogusławskiego uchwalono, aby do czasu wprowadzenia 
w życie samorządu wojewódzkiego pobory określone 
art, 25 przypadły w b. Królestwie Kongresowem nie na 
państwo, jak proponuje rząd, ale na powiatowe związki 
komunalne na pokrycie wydatków, które w  myśl ustawy 
z 26 września* 1922 r. obciążać mają samorząd woje

wódzki. Następne posiedzenie kómisji jutro o gdz, l i  
rano.

B e n e s z  o  w s p ó ł p r a c y  A ragSji z  F r a n c j ą .
są zasadniczo te same.. Różnica zdań pomiędzy Anglją 
a Francją dotyczy jedynie metod przy pomocy których 
mają być te cele osiągnięte. Jednakże te różnice me
tod są znaczne. Dr. Benesz oświadczył także, że we 
Francji nie napotkał żadnych oznak dążeń do zerwania 
współpracy z Anglją. Zerwanie między Francją a Anglją 
jest niemożliwe 1 nie do pomyślenia. Należy mieć na 
względzie ogólną sytuację Europy. Jedyna nadzieja u- 
ratowania Europy polega, zdaniem Benesza, na współ
pracy Anglji i Francji i jeśli postępować się będzie tak, 
aby tę współpracę utrzymać, to różnice zdań znikną nie 
wątpliwie.

Z chwilą ukończenia numeru „Głosu“ odebraliśmy

SPRAWA RJEKL 
Rokowania włosko-jugosłowiańskie.

B e r l i n .  (A.W.) Według wiadomości z Belgradu 
utrzymuje się pogłoska o niepomyślnym przebiegu ro
kowań między delegatami jugosłowiańskimi a włoskimi. 
Wczorajsze posiedzenie jugosłowiańskiej Rady Minist
rów poświęcone było wyłącznie sprawie Rjeki. W ko
lach parlamentarnych krążyła pogłoska jakoby Włochy 
żądały rewizji ostatniej konwencji w Rapallo. Zwrot 
ten przypisuje się agitacji nacjonalistów i presji zwolen
ników d‘Anmmzja na Mussoliniego.

„Polityka11 ‘informuje, jakoby Włochy oświadczyły, 
że będą anektować Rjekę nawet bez zgody Jugosławii, 
a nadto opanują port Baros i ujście Rjeki do czasu, póki 
Jugosławia nie zgodzi się na rewizję układu rapallskie- 
go. Alarmujące te wieści wywołały w kołach belgradz
kich ogromnie zaniepokojenie.

ZNIESIENIE PODATKU OD SPADKÓW 
WE WŁOSZECH.

R z y m .  (Pat.) Rada Ministrów postanowiła znieść 
całkowicie podatek od spadków i darowizn, pozostałych 
w rodzinie, w innych wypadkach podatek ten zostąnie 
zredukowany. Zarządzenia te podyktowane zostały 
przedewszystkiem względami socjalnymi, mianowicie 
dążeniem do wzmocnienia podstaw instytucji rodziny.

il
PO DYMISJI STURZY. — WRAŻENIE.

R z y m .  (PAT.) Wielką mowę przeciw reformie wy
głosił członek partji Popolari Groenchi. Zgłoszona 11-go 
bm. dymisja Sturzo, sekretarza i twórcy partji Popolari, 
wywołała wielką sensację. Sturzo był przywódcą or
ganizacji Popolari i zdecydowanym przeciwnikiem re
formy.

Adaiereaciapradslawisifili Chrz. Zw.Zaw.
z l i i i e i .

W dniu 11. 7. 1923 r. odbyła się w Prezydjum Rady 
Ministrów konferencja, zwołana na skutek prośby władz 
naczelnych Chrzęść. Związków Zawodowych. Na kon- 
ferecji z ramienia Rządu braii udział: zastępca preze
sa Rads'' Ministrów, p. minister Głąbiński, min. Przemy
słu i Fiandiu, p. Kucharski, Pracy i Opieki Społecznej, p. 
wiceminister Simon, Kolei Żel., p. Karliński. oraz dyrek
tor departamentu Ministerstwa Pracy p. Kiott i przedsta
wiciel Ministerstwa Robót Publicznych.

Ze strony Chrz. Związków Zawodowych byli obecni* 
p. wicemarszałek Sejmu, Ludwik Gdyk (prezes wydzia
łu Rady Głównej Chrz. Zw. Zaw. Robotników), p. prezes 
Kiubu Sejmowego Chrz. Dem. poseł .J. Chaciński, poseł 
łlarasz, poseł Paczkowski, pos. Łabęda, sekretarz gene
ralny Chrz. Zw. Zaw. Kosmaczewski oraz przedstawi
ciel polskiego Związku kołejowców p. Łukasiewicż.

Omawiane były sprawy, tyczące sytuacji obec
nej w przemyśle, płac robotniczych i pracowniczych i 
sposobów ich regulowania działalności inspekcji pracy, 
urlopów, drożyzny, ustawy o uposażeniu pracowników 
państwowych i kolejowych.

Przedstawiciele Chrzęść. Zw. Zawodowych wskazu
jąc na ogromne zubożenie i rozpaczliwe położenie mas 
pracujących, spowodowane drożyzną, niereguiowaniem 
płac odpowiednio do warostu drożyzny, błędną metodą^ 
obliczania kosztów utrzymania przez Komisję Staty
styczną oraz redukcją dni pracy w wielkiej liczbie fa
bryk wysunęli następujące dezyderaty:

1) Wpłynięcia rządu na pp. przemysłowców, by 
przychylili się do żądania robotników podwyższenia do
datkowego w m. 1’ipcu poza procentami Komisji Staty
stycznej zarobków, ze względu tego, iż w niektórych 
gałęziach przemysłu (szczególniej w metalowym) przez 
niezupełne stosowanie się do obliczeń Komisji Staty
stycznej, nagromadziły się znaczne zaległości w pła
cach robotniczych.

2) Przychylne potraktowanie projektu Chrz. Zw. Za
wodowego co do oparcia się w obliczeniach Komisji Stat. 
o tak zw. realny budżet robotniczy oraz dokonywania 
tych obliczeń co 2 tygodnie, nie zaś jak to ma miejsce do
tychczas co miesiąc:

3) Utworzenie Komisji Statystycznych w tych śro
dowiskach przemysłowych, gdzie ich do tej pory niema, 
jak również zreformowanie pod względem „organizacyj
nym tych. Komisji Statystycznych, które działają na 
błędnych zasadach (odnośnie do organizacji).

4) Wpłynięcie na pp. właścicieli fabryk i zakładów, 
by w przyszłości nie obniżali norm procentowych zwy
żek, ustalanych przez Komisje Statystyczne, w zastoso
waniu do regulowania płac swych robotników.

5) Głębsze wejrzenie w* przyczyny stagnacji w nie
których gałęziach przemysłu oraz usunięcie tych przy
czyn, które stan nienormalny powodują, w szczególno
ści tyczy się to lokautów o charakterze jawno antyspo
łecznym i antypaństwowym;

6) Poczynienie przygotowań co do uruchomienia ce
lowych robót publicznych na wypadek bezrobocia, spo
wodowanego ewentualną stagnacją w  przemyśle;

7) Poczynienie wyjaśnień do przepisów wykonaw
czych ustawy o urlopach w pakcie tyczącym się ilości 
dni płatnych za urlop, z wyraźnym zaznaczeniem, iż cho
dzi tu o 8—15 dni płatnych;

8) Wejrzenie w działalność niektórych inspekcji pra
cy oraz uporządkowanie spraw, odnoszących się do 
kompetencji tych inspekcji;

9) Odnośnie spraw uposażenia urzędników państwo
wych i kolejowych, zostały zgłoszone życzenia włącze
nia do ustawy pracowników nieetatowych, dziennie płat
nych oraz usunięcia ze stanowisk, przeważnie na kre
sach, elementów nie polskich i państwowo niepewnych;

10) W  stosunku do droż3*zny poczynienia zapasów 
zboża cukru i tłuszczów i stosowanie środków represyj
nych na paskarzy i gieldzidrzy. 1S ,./
,f Panowie przedstawiciele Rządu życzenia te przyję- . 
li. do wiadomości i przyrzekli j e  z nich, które bezpośre
dnio od decyzji Rządu zależy przychylnie potraktować, 
w stosunku do Innych zaś uczynić wszystko, byle poło
żyć kres anomaljom, niesprawiedliwościom i temu sta
nowi, jaki wytworzył się na skutek drożyzny i paskar- 
stwa.

Szczególne zrozumienie wykazał Rząd dla słusznych 
życzeń przedstawicieli robotników*, tyczących się regu
lowania zarobków według odmiennych, racjonalniejszych 
metod, 
ggBBaBB— B

— 1** SEKRETARJAT OKRĘGU POMORSKIEGO ZW1Ą» 
ZKU OBRONY KRESÓW  ZACHODNICH W GRUDZIĄDZU 
podaje do władomości Zarządów  Powiatowych i osób zain  ̂
teresowanych, że biura jego m ieszczą się przy ulicy Solnej 
nr. 4 5 I p.; i czynne są codziennie (z wyjątkiem niedziel i 
świąt) od godziny 9-tej do 3-ciej po południu.

List z Górnego Śląska.
Niecoś o narzeczu Śląskiem. — Bogaty „słownik" wy
zwisk i przezwisk śląskich. — Kiedy się mówi „pieronie" 
itd. — Dzieci szkolne na wakacjach. —- Szczególne 
względy dla dzieci niemieckich. — Pomoc naukowa dla 
młodzieży śląskiej. — Wielki proces trucicielski w Kato

wicach.
(Od własnego korespondenta górnośląskiego.)

K a t o w i c e ,  11 lipca.
Narzecze polsko-śląskie niesłusznie okrzyczane 

przez Prusaków pogardliwą nazwą „Wasserpoinisch", 
W rce<^wistpśęi obt>K .licznych wprawdzie german?-

l i l a  współpraca l i l i i  z Francją.

Wynik dotychczas nieznany.

DROŻYZNA W NIEMCZECH.



zmów i wyrażeń czysto-niemieckich (które obecnie zni
kają coraz widoczniej) bogate jest w  rodzime, czysto 
polskie słowa, wyrażenia i zwroty, nieraz tak krewkie, 
zdrowe i bogate w wszelkie wybitne cechy polskości, że 
zachwyt budzić muszą u lingwistów i badaczy języków 
słowiańskich, zwłaszcza języka polskiego. Mamy na 
Śląsku takie wyrazy, jak naprzykład „ocyl“ zamiast 
niemieckiego „stal", używanego dotąd w polskim języ
ku literackim.

W liście niniejszymi zajmę się przedewszystkiem bo
gatym w różne przezwiska słownikiem narzecza śląskie-' 
go, bo przezwiska i wyzwiska te z wszechmiar są cie
kawe. Znajdujemy w nich wszelkie odcienia i cały re
gister od „najniewinniejSizych“ do krew mrożących prze
kleństw, które, jak naprzykład znane „pierun" lub „pie
ronie"!, również mogą być nawet pochlebstwem czy 
grzecznem przywitaniem dobrego znajomego lub przy
jaciela.

Siła tónu i giest towarzyszący przy wymawianiu te
go słowa, regulują jego znaczenie i cel. Słowem „piero
nie" witają się dobrzy przyjaciele*! towarzysze pracy, 
niezliczone mi „pieronami", oczywiście w dobrej myśli 
wyrzeczonymi, kładą szczególny nacisk w swych roz
mowach na jakiś ważniejszy szczegół, „zabawiając" w 
ten sposób swoje opowiadania, ze słowami „do widzenia 
pieronie" rozchodzą się a przy słowach „ma&z ty piero
nie!" — można dostać pięścią w twarz.

Haszarkarni" nazywają na Śląsku złośliwie niechluj
ne, w łachmanach chodzące kobiety. W yraz ten pocho
dzi z „hasze", po niem. „Asche", a „haszorkami" nazy
wano dawniej kobiety, szukające resztek węgla w  „ha
szach" czyli w spopielonych zwałach węglowych obok 
kopalń.

Bardzo wiele używane są wyrazy „chachar" „ko- 
cynder" i „wandrus." „Hacharami" nazywa się zdemo
ralizowanych, wykolejonych, obszarpanych i rozpijają
cych ludzi, którzy brzydzą się wszelką pracą i wola cho
dzić po żebrzę, jeśli w inny sposób na utrzymanie „zaro
bić" nie mogą. jKoeynder" jest nieco podobny do „cjia- 
chara", ale znacznie od tegoż przyjemniejszy, w każdym 
raizie mniej od niego niebezpieczny. Nieraz jest nawet 
chętnie widzianym gościem, gdyż jako człowiek,  ̂ za 
zwyczaj obracający się w „świecie" zwiedził różne 
„kraje", widział dużo i dużo może opowiadać. „Weti- 
drusami" albo „wandrusami" zaś nazywa się wędrow
nych od pracy stroniących,ludzi o podejrzanej fizjognom- 
ji. Z wsizystkich poprzednich trzech kategorji wiele po
siada górnośląski „buks", ale w znaczeniu najgorszem, 
„Buks" jest zawsze niebezpieczny.

Kobiety i dziewczyny, znane z nieprzyzwoitego pro
wadzenia sio, zwie się „pinkowkami". Nazwa ta pocho
dzi od Pink,’ nazwy kilku sióstr, które przed setkami lat 
sprowadziły się do Bytomia z Westfalii i podpadły 
swem nieprzyzwoitem zachowaniem się. Obszarpanych 
łudzi zwią Jiaderlokami" od „hadry" t. j. szmaty, albo 
też i „szlapitkorzami", t. j. handlarzami łapek na myszy 
(łapka-szlapka w narzeczu Śląskiem).

Niezdarów, ludzi do niczego niezdatnych, ale też i 
złośliwych, nic chcących pracować lub rozmyślnie szko
dę wyrządzających zwie się „racpofcokanni" (mc po ta
kim). Niechlujnych, nieczysto ubranych ludzi zwie się 
„szlomparni" lub „babrolcami" (od babrać), a szybko i 

(niewyraźnie mówiących „szwandrokami". Małych lu
dzi zwią „Kubą", grubych zaś ludzi z t. zw. lepszych 
sfer „basokami" z powodu ich basa czyli brzucha. 
Głupkowatego, albo jeśli złośliwie, mówi się o nim jako 
o niezdarze, nazywa się „trąbą" lub też_ „tuleją" kto zaś 
mędrkuje, niewątpliwie otrzyma przydomek • „rajcy."

Dzieci straszy się „bubokiem" lub „polskim żydem'", 
zaś dziecko niegrzeczne nazywa się „Bąkiem". Jeśli 
dziecko jest całkiem głupkowate, zdegenerwowane, z 
dużą głową, lub posiadające inne cechy niż zwykłe, na
zywa. się je „podciepem" (ciepać —' rzucać) — a więc 
podrzutkiem lub znajdkiem.

Kończąc powyższy opis, nie pozostaje mi już wiele 
miejsca na opis bieżących spraw śląskich, z których po
ruszę krótko tylko najważniejszy.

Na G. Śląsku, jak i w  Polsce i całej, obecnie są waka
cje szkolne. Staraniem Polsk. Czerw. Krzyża kilkaset 
dzieci sizkolnych, potrzebujących wypoczynku i .zdro
wego powietrza, wysłano w tycli dniach do różnych let
nisk, m. i- do górnośląskich zdrojów kąpielowych w Ja
strzębiu i Goczałkowicach, do Beskidu zachodniego i na
wet nad morze.

Nie mogę tylko zrozumieć nadzwyczajnej pieczoło
witości Polsk. Czerwonego Krzyża" nad dziećmi, uczę- 
szczającemi do szkół niemieckich, które wysłano aż nad 
morze!

Sejm śląski dal piękny przykład opieki nad kształcą
cą się młodzieżą śląską, uchwalając 100 milionów marek 
na r. bież. jako zapomogi i stypendia dla ubogich stu
dentów. Studenci zobowiązać się muszą, że po ukończe
niu studiów służyć wzgl. zawód swój wykonywać będą 
na G. Śląsku, o ile Możności w służbie Województwa. 
Stypendia wynosić mają od 6 do 12 milj. mkp. rocznie 
dla osoby.

Przed Izbą karną w Katowicach rozegrał się w tych 
dniach akt ostatni jednej z owych tragedii, które obecnie 
‘zdarzają się tak często. Proces wykazał, dokąd zwyk
łe doprowadza kokieteryjne zachowanie się zamężnych 
kobiet wobec innych mężczyzn. W toku rozpraw ujaw
niono rzeczy, o których vx względu na przyzwoitość pi- 

Isać nie można. Czasami : alęTozpraw dla publiczności 
zamykać musiano. Pod zarzutem otrucia górnika Ale
ksandra Pietrzka stawała przed sądem żona otrutego, 
Ludwika Pietrzek .z Siemianowic, i kochanek jej, b. u- 
rzędnik policji kryminalnej Wilhelm Kopiec. Kopiec za
mieszkaj w r. 1921 u Pietrżków, gdzie Pietrzkową zdo
łał po krótkim czasie uczynić sobie powolną tak dalece, 
że.w  końcu zgodziła się na podsunięty jej przezkochau- 
’ka plan zgładzenia męża. Plan ten wykonano w nocy 
na 15 listopada 192.1 r< Kopiec upił w domu Pieczków 
*Weeo> rywala, pp.cz.em w stosownym momencie dosypał'

mu do piwa trucizny, która po wypiciu piwa przez zdra
dzonego męża poczęła działać po kilku chwilach. Około 
godz. 1 Pietrzek wśród męczarni wyzionął ducha. Oskar
żona w zbrodni samej udziału nie brała, ale była bierna 
wspólniczką, nie doniósłszy o zajściu policji, ani nie we- 
zwa.wszy lekarza. Była najwidoczniej pod wpływem 
swego kochanka, człowieka gwałtownego Sąd po 
krótkiej naradzie skazał Kopca na 15 lat domu karnego, 
a Pietrzkową z zaliczeniem okoliczności łagodzących na 
3 i pół roku więzienia, zaliczając jej jeden rok 9 miesięcy 
i 15 dni więzienia w areszcie śledczym.

A l e k s y  P a j ą k .

Ostatni numer „Woli Ludu" organ Polskiego Stron
nictwa Ludowego „Piast" publikuje uchwały Zarządu 
Głównego P. S. L. z dnia 6 lipca. br. o treści następu
jącej:

Ponieważ posłowie: Anusz, Bogusławski, Bujak, 
Dąbski, Dubrownik, Fijałkowski, Miedziński, Pola
kiewicz, Wyrzykowski, Wojewoda, Wojtowicz, Wil- 
koński, Wędziagoiski, oraz senatorowie: Dobrucld,
Krzyżanowski i Wysłouch zrobili rozłam w klubie 
parlamentarnym P. S. L., czyli złamali karność orga
nizacyjną :

ponieważ, jako nowoutworzona grupa sejmowa 
działali na szkodę stronnictwa, szkalując, oczerniając 
i spotwarzając prawnie i legalnie wybrane władze 
P. S. L. i jego politykę:

Zarząd Główny P. S. L. usuwa z organizacji Pol
skiego Stronnicwa Ludowego wszystkich wyżej wy
mienionych posłów i senatorów oraz pozbawia ich 
wszelkich stanowisk, które piastowali w Stronnict
wie, a zarazem powtórnie wzywa ich do oddania 
mandatów poselskich, które są własnością ogółu 
członków, zorganizowanych w P. S. L. i solidarnie 
przy nim stojących.

Uchwała ta jest niejako klepsydrą pośmiertną, do
noszącą o zmierzchu polityczny m p. Dąbskiego i to warzy 
szy, którzy nie mogąc zaspokoić swych ambicji i ambi- 
cyjek w ramach „Piasta", uformowali odrębną grupę, 
kumającą się zupełnie jawnie z Thugutowem „Wyzwole
niem", a jak donoszą ostatnie wieści, już z nią ostatecz
nie związaną.

Znamienna rezslocja Izby 
Przemysława - iasllowej w Bydgoszczy.

Zebrani na pierw szem  posiedzeniu plenarnem  dnia 7 lipca 
1923 r. członkow ie Izby przem ysłow o-handlow ej w B ydgoszczy 
pod przew odnictw em  p rezesa Izby p. B olesław a K asprow icza 
pow zięli jednogłośnie następującą rezolucję:

P rzy łącza jąc  się do projektu  Komisji reform y adm inistracji 
państw ow ej, m ającego na celu rozszerzen ie  W ojew ództw a 
Pom orskiego przez przy łączenie  doń pow iatów  bydgoskiego, 
w yrzysk iego , inow rocław skiego, strzelińskiego i szubińskiego, 
jakoteż pow iatów  Lipna, K rypina, N ieszaw y i W łocław ka, do
m agają się zebrani, by  projekt pow yższy  najszybciej w prow a
dzony w życie uw zględnił m iasto B ydgoszcz jako stolicę W o
jew ództw a Pom orskiego. ' '

F ak t h isto ryczny , iż okręg” nadnotecki by ł przedtem  czę
ścią Pom orza, a to aż do połow y 19 wieku, nie jes t pozba
w iony podstaw , w  szczególności in teresa  gospodarcze nad- 
n o teddego  okręgu mimo przy łączen ia  go do prow incji poznań
skiej. nie p rzes taw a ły  w dalszym  ciągu g raw itow ać ku Po
morzu.

Już sam o położenie okręgu nadnoteckiego przem aw ia za 
ścisłym  jego zw iązkiem  z  re sz tą  Pom orza, m ianowicie, podczas 
gdy  połączenie tegoż okr. z pograniczną częścią poznańskiego 
jest bardzo długie przez K anał B ydgoski, Noteć i W artę , is t
nieją nader dogodne połączenia w odne z Pom orzem  przez  
G órną B rdę, a szczególnie przez W isłę. To też drzew o z la 
sów rosnących  nad G órną B rdą  w skutek ła tw ej splaw ności 
dostępne jest B ydgoszczy na rów ni z tym  surow cem  z, naj
bliższych lasów . K w itnący zatem  wj tut. okręgu przem ysł 
d rzew ny, Pom orzu głów nie zaw dzięcza sw oją w ielkość. Jeśli 
chodzi o inne gałęzie p rzem ysłu , to  ca ły  przem ysł m aszynow y, 
zaopatru je p raw ie w yłącznie  Pom orze, dostarczając tam  m a
szyn ro ln iczych i ta rtacznych , dalej p rz e n o s i budow lany m a 
tam że swój rynek  zbytu.

O kręg nadnotecki pokryw a sw e zapotrzebow anie środ
ków żyw nościow ych jak i bydła w yłącznie  na Pom orzu, z 
drugiej zaś strony  stanow i B ydgoszcz w ęzłow ą stację eks- 
portow o-załadow ćzą całego Pom orza, zaś w ybitne firm y ban
kow e zaliczają kupców  i p rzem ysłow ców  pom orskich do sw ych  
najgłów niejszych i najliczniejszych klientów . W ynika więc 
z pow yższych  danych, k tó re  ostateczn ie  uzasadnione są cy 
fram i sta tystycznem i ,że łączność gospodarczych interesów  
tery torjum  B ydgoskiej Izby p rzem ysłow o - handlow ej mimo 
politycznej przynależności do W ojew ództw a Poznańskiego z 
biegiem lat coraz bardziej się spotęgow ała.

Skoro  zaś jes t rzeczą słuszną, okręg adnotecki do W oje
w ództw a Pom orsk iego  wcielić, to  nie mniej należy się B yd
goszczy stolica w ojew ódzka. B ydgoszcz bowiem leży  w, punk- 
etne centralnym  nadaje się ku tem u przez znakom ite w arunki 
kom unikacyjne z jednej strony , o raz  p rzez  w spaniałe budynki 
dla pom ieszczenia w ładz II instancji z drugiej strony , tem bar- 
dziej, że już rząd  trem iecki licząc się z w zględam i w yżej na- 
p row adzonem i w zniósł w B ydgoszczy  gm ach rejencji, o lb rzy
mi ginach daw nej D yrekcji Kolejowej, obecnie p raw ie zupełnie 
nie w yzyskany , letóre to budynki riietylko że w y sta rczy ły b y  
na um ieszczenie urzędów  w ojew ódzkich, ale b y łyby  może aż 
nazbyt obszerne.

Ż pow yższych zatem  pow odów  dom agają się zebrani jak 
najszybszego w cielenia okręgu nadnoteckiego do W ojew ódz
tw a  Pom orskiego i u tw orzenia  w  B ydgoszczy stolicy tegoż, 

B ydgoszcz, dnia 7 lipca 1923 r.
Izba przem ysłowo-handlowa w Bydgoszczy.

B. K asprow icz m. p. P rezes.
Dr. Henner-Manstein m. p. Syndyk,

Pierwszy Ih i Sskołów
naci pilikiem m irze*

(Od własnego korespondenta.)
P u c k ,  dnia 8 lipca 1923 r.

Przy sprzyjającej nader pogodzie odbył się w sobo
tę, dnia 7 i niedzielę, 8 bm. w Pucku Zlot Sokoli okręgu
I Dzielnicy Pomorskiej. Najdalej na północ wysunięte 
polskie miasto nadmorskie witało po raz pierwszy w. 
swych murach krzewicieli idei sokolej: „W zdrowym 
ciele zdrowy duch". Od soboty rana przywoziły pocią
gi z Kaszub uczestników zlotu, których w ustrojonem w 
w narodowe barwy mieście obywatelstwo serdecznie 
witało.

W sobotę po południu odbyiy się na boisku zawody 
wstępne oraz ćwiczenia próbne. Przeważna część soko
łów przybyła na dworzec w niedzielę rano, skąd przy 
dźwiękach orkiestry stacjonowanej tu marynarki wyru
szono przez miasteczko na ‘boisko, gdzie odbyły się za
wody główne oraz próba generalna wszystkich biorą
cych udział w zlocie gniazd.

Mimo szalonych kosztów podróży i utrzymania sta
wiło się na tutejsze stosunki dość liczne grane zawodni
ków i zawodniczek w gimnastyce, okazując temsamein. 
że także północno-zachodnie rubieże polskie nie zasypu
ją gruszek w popiele, lecz rączo biorą się do wzmocnie
nia polskości w uszkodzonych przez półtorawiekową 
germanizację rządu pruskiego murach granicznych naro
du polskiego.

O godz.’ 12% ' odbyła się w kościele parafialnym 
msza ś,w. na intencję zlotu, poczem nastąpiło przed ratu
szem otwarcie zlotu przez tutejszego burmistrza, który 
w serdecznych słowach witał drużyny pomorskie Sokoła 
Polskiego, wyrażając zarazem nadzieję, że zlot ten przy
czyni się w znacznej mierze do łączenia się młodzieży 
pod sztandarem „Czołem". Dziękował, również za wzię
cie udziału w święcie sokołem prezesowi i naczelnikowi 
Dzielnicy Pomorskiej'Sokołów,- oraz naczelnikowi Okrę
gu VI Prezes Okręgu I., druh Jedwabski, zachęcał na- 
samprzód drużynę cło wytrwałej pracy wspólnej nad u- 
doskonaleniem fizycznem i wskrzeszeniem ducha pol
skiego wśród szerokich mas, kończąc przemówienie ape
lem do zgromadzonej publiczności, aby łączyła się w So
kole bądź to w charakterze członków czynnych, bądź 
też nieczynnych, a» przedewszystkiem młodzież swą po
syłała regularnie na ćwiczenia i zebrania towarzyskie 
Sokoła miejscowego, przyczyniając się temsamem do 
odbudowy polskości. W kwestjach tych zabierali także 
głos:, prezes dzielnicy druh Mokrzycki, naczelnik okręgu
II oraz naczelnik okręgu gdańskiego, druh Garyantesie- 
wicz, zachęcając jak najszerszy ogół do współpracy, aby 
jak najprędzej do-p-iać wzniosłego celu.

Po wzniesieniu okrzyków na cześć Sokolstwa i Rze
czypospolitej udano się w pochodzie przez miasto do do
mu kuracyjnego, gdzie odbyła się wspólna fotografja, po
czem nastąpiła przerwa obiadowa, podczas której państ
wo Mielcarkowie przyjęło sokolą młodzież zamiejsco\vą 
w gościnnych swych progach darząc ją sutym posiłkiem.

Pp. Mielcarkowie przyczynili się wogóle bardzo dc 
uprzyjemnienia pobytu zamiejscowym członkom Soko
ła, dając także ws-zystkim zawodnikom w obecnych tru
dnych warunkach bezinteresownie sute śniadanie, co 
zwłaszcza mniej zamożnym ułatwiło pobyt w Pucku.

Na widok modrych fal Bałtyku zerwała się entuzja
stycznie młodzież, nie mająca dotąd sposobności patrzeć 
na szumiące fale morskie, i biegiem podążyła nad brzeg, 
gdzie w mgnieniu oka zajęła wszelkie do dyspozycji sto
jące łodzie i łazienki. Niektóre z druhen zwłaszcza ze 
Starogardu i ze Tczewa wolały nie pójść na obiad, aby 
jak najdłużej móc pozfostać na plaży 1 jak najlepiej wy
korzystać chwilę pobytu nad morzem. To też dziwić się 
nie było można, że na pierwszy odgłos trąbki naczenika 
tylko nikła liczba stanęła w szeregu, który zaczął się 
formować do pochodu na, boisko. Z żalem wychodziły 
druhny i druhowie młodzi na dalsze zawołanie trąbki z 
miłych fal, nie chcąc narazić na szwank karności w So
kole. Z orkiestrą na . czele podążyły drużyny wraz z to
warzyszącą publicznością na boisko. Przy dźwię
kach muzyki odbyiy się dobrze wykonane ćwiczenia 
lancami, w 'których brało udział około 100 druhów. Hu
cznie o-klaskiwano także oddział żeński podczas ćw-iczeń 
z szarfami i żeński oddział gdański z maczugami, podzi
wiając z gracją wykonane podług taktu -orkiestry ćwi
czenia. Bieg rozstawny, ćwiczenia wolne, na sprzętach 
oraz ciekawa gra w piłkę nożną tutejszego oddziału ma
rynarki polskiej przeciw .skómbinowanej drużynie soko
lej, która zakończyła się przy dość ostrej i równej grze 
w obu drużynach zwycięstwem „Sokoła" 1 : 0.

Około godz. 7 powrócono d-o domu kuracyjnego, abj 
móc rozkoszować się widokiem spokojnych dzisiaj fal i 
używać kąpania się w ich nurtach. Podczas zabawy ta
necznej, która przeciągała się do późnej godziny, bawio
no się ochoczo i szczerze po polsku, tańcząc przeważnie 
rzadko w Pucku widziane mazury, węgierki, sokołówk*' 
itp. polskie tańce.

Krótko przed północą ogłoszone zostały wyniki w 
zawodach, z których zwycięsko wysizli w klasie I-szej 
dla druhów (siedmiobój) jako pierwszy druh Latosińsk,: 
z Gdańska — jako 2-gi drh. Trybuli, Puck — jako 3-cl 

drh. Stajałowski, Tczew — jako 4-ty drh. Zimnoch 
Tczew — zdobywając 54%. 51%. 44 i 43% punktów.

W II klasie druhów sześcioboju zdobyli nagrody na
stępujący druhowie: I Gut, Starogard — II Żelewski, 
Gdańsk — III Wieziołkowski, Starogard — IV Szulc, 
Starogard.

Z druhen zwyciężyły w czworoboju jako 1-sza Stra
szyńska, Tczew — 2-ga Otlewska, Gdańsk — 3-cia 
Swieczkowska, Tczew.

Za ćwiczenia w trójbojuąuiodzieży żeńskiej otrzy
mały nagrodę I-sza Kruszyńska, S tarogard— Il-gą Du- 
najska, Tczew—  Ill-cia Kramska, Tczew. W ćwiczę-
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Kiach trójboju młodzieży męskiej zdobyli nagrodę: I
Brzóska, Tczew, II Kraiński, Tczew, III Groszewski, 
Tczew.

Z ćwiczeń jednostek wyszli zwycięsko w biegu 100 m. 
Latosiński, Gdańsk, w skoku wzwyż I Bełdziński, Puck, 
II TatosiĄski, Gdańsk, w rzucie kulą I Bełdziński, II La- 
tosinski.

W biegu rozstawnym 5XlO0 m. zdobyło nasrorię 
wędrowną gniazdo gdańskie

W dalszych wesołych pląsach aż do odjazdu pocią
gu bawiono się wspólnie ochoczo i serdecznie życząc so
bie wzajemnie lepszych sucesów w roku następnym. 
Wyjeżdżającemu z dworca pociągowi, towarzyszyły 
wesołe piosnki, jadących do zajęć codziennych druhen i 
druhów z. Tczewa, Starogardu i Gdańska, które zamilkły 
dopiero koło Sopot, gdzie nie wydarto jeszcze ze szpon 
czarnego sępa prastarej piędzi ziemi, a która pod nazwi
skiem Wolnego Miasta hołduje jeszcze półoficjalnie Wil- 
helmowskim pikełhauborn.

2  ruchu Chrzęść. Demokracji.
—** DUSOCIN. (Kor. wł.) Dzięki ruchliwości tutej

szego prezesa Koła Chrz. Dem. p. G o s i e n i e c k i e g o  
oraz całego zarządu ruch partyjny Ch. Dem. ożywił się 
w ostatnim czasie. Zgodnej, harmonijnej pracy zarządu 
zawdzięcza się założenie nowej filji w sąsiedniej wiosce 
Z a r o ś 1 a c h, gdzie odbyło się w niedzielę, 8 bm. ze
branie (drugie od czasu rozwoju ruchu Chrzęść. Dem.).

Zebranie zagaił prezes dusociński p, Gosieniecki, wi
tając obecnych pochwaleniem Pana Boga. W słowie 
wstępnem pan G. zwrcił uwagę na. niebezpieczeństwo 
grożące namjfs® strony żydów, nawołując do solidarnej 
Pracy,' poczem zabrał głos sekr. gen. Chrzęść. Dem. p. 
P o p i e l a .  Mówca w dłuższem przemówieniu wyjaś
nił powody wzrastającej drożyzny oraz stosunek Chrz. 
Dem. do obecnego rządu narodowego.

W dyskusji poruszono kwestję pracy w nadleśnict
wie i poruszano liczne skargi nod adresem urzędników 
leśnych. Po zebraniu odbyła się jeszcze pogadanka w 
Dusocinie, na której wywiązała się obszerna dyskusja 
polityczna. Na wszelkie kwestje odpowiedział wyczer
pująco p. Popiela.

Na ogół ^można stwierdzić, że zainteresowanie ru
chem Chrzęść. Dem. na pograniczu jest coraz to więk
sze.^ Ogólnem życzeniem naszych rodaków jest likwi
dacja majątku Białochowa, który dotychczas znajduje 
się. w rękach pruskiego rotmistrza p.Von Falkenbayna.

Program
Zlot&i Sfl O kr* Dzie!n. Pom. ,,Sokoła14

W sobotę da. 14 ; w niedzielg dn. 15 bm. w N o w e m n. W Islą 
S o b o t a  14  l i p c a

, O kręgow e zaw ody  o godzinie 15-tej na boisku p rzy  domu 
H allera.

O tw arcie zlotu "i kocert na sali Hotelu „C oncurdia” o 
goaz. 20 i pół.

N i e d z i e l a  15  l i p c a :  
róby  ćw iczeń o godzinie 6.30 rano  na boisku.

4. W ym arsz z sztandaram i z dziedzińca szkoły  pow szech
nej do kościoła o godz. M-tej

5. Tam że uroczysty n ab o żeń s tw o ^ 1 a
. P o  nabożeństw ie pochód do sali ,,C oncordia”.

7. Tam że w spólny obiad,
8. W ym arsz drużyn  sokolich z sztandaram i na boisko 

godzinie 15-tej.
9. Na boisku koncert o rk iestry  w ojskow ej.

10.Popisy g im nastyczne o godz. 16-tej.
a) ćwiczenia wolne m łodzieży żeńskiej, 
b.) ćw ićzenia chorągiew kam i m łodzieży męskiej, 
c) gra  w piłkę koszykow ą,

d) ćwiczenia na p rzy rządach  i gry,
e) bieg ro zs taw ny  sokołów  (4 X 100) 0 okręgow ą n a 

grodę w ędrow ną
P rz e rw a  20 minut.

f) ćw iczen ia  wolne sokolic
g) w ystęp  o & b n y  góiazda G rudziądz.
h) ćw iczenia wolne s o k o ł j jB s
') w ejście w szystkich oddziałów  na b o isk o / 
k) ogłoszenie zw ycięzców  w sobotnich za.wodacii i roz 

danie nagród.
11. Zamknięcie zlotu o godz. .19 i pół.

*
„  — ** P R K E S  OKRĘGU III DZIELNICY POM ORSKIEJ 
ZWIĄZKU SOKOŁÓW  POLSKICH- donosi co następuję: Ku u- 
w a d ie  d r u h n y  ćw iczącej: D yrekcja P. Iy P . w G dańsku p rzy 
chyliła się do naszęgo  wniosku, dając nam zniżkę na zlot do 
N ow elo . N ależy w ykup 'ć bilet do T w ardejgóry , resp. do 
Nowego, lecz t a k o w e j  się nie oddaje, bo w raz z legitym acją 
słUży^prf jakjsi bezpłatny'-' bilet p o w ro tn i. Sllkoli w ięc płacą 
ty lko  w .jedną stronę, d latego m am y nadzieję, ż.Ą d rążyna ćw i
cząca bardzo licznie w eźm ie udział w zlocie. Zaw odnicy w y 
jechać m uszą już przedpołudniem  w sobotę, bo^ jak w iadomo, 
popołudniu odbyw ają się zaw ody. D rużyna ćw icząca . winna 
konieczna być w ieczorem ’ SgN ow em , bo o tw arcie  zlotu odbę
dzie się widezocem, a próby  ćw iczeń w olnych odbędą sięr w' 
niedzielę rano o godz. 6-tenj. Z tych  \\ |r |c  pow odów  w yjazd 
w sobotę jest konieczny. K w atery , kuchnię itd. przygotow ano.

C zołem !
(— ) Sam oliński, p rezes okręgu III.

-  ** OBCHÓD ROCZNICY GRUNWALDZKIEJ I ŚWIĘ
TA FRANCUSKIEGO. Kom enda G arnizonu w G rudziądzu w 
porozumieniu z p. P rezyden tem  M iasta i Związkiem  O brony 
K resów  Zachodnich celem  uczczenia zw ycięstw a  b itw y pod 
G runw aldem  i św ię ta  francuskiego (dnia 14. 7. br.) ustaliła  na
stępujący  p rog ram : Dnia 13 7. o godzinie 20.30 capstrzyk , o 
godzinie 21 w yw ieszenie flag państw ow ych  na budynkach 
rządow ych .

W  sobotę, dnia 14. 7. o godzinie 9-tej u roczysta  m sza św., 
połow a na w ybrzeżu  w iślanem , pow yżej m ostu wojennego. 
U staw ienie oddziałów  i rew ia 10 minut p rzed  m szą. P rzed  
rew ją ustaw iają się organizacje i publiczność na drodze obok 
kam iennych schodów  i na d rodze obok o łtarza  frontem  do
W is /V .

Po  rew ji będzie zrobione miejsce dla publiczności p,rzed 
ołtarzem . _P rzedstaw icie le  w ładz cyw ilnych po lew ej stronie 
ołtarza.

P o  m szy św . defilada w lew o na R ynku Głów nym . P rz e d 
staw iciele w ładz stoją p rzy  defiladzie w kierunku defilady, co
fnięci w stecz o trz y  kroki od odbierającego defiladę; odstęp 
15 kroków .

O godzinie 10.30 złożenie w ieńców  na grobach francus
kich żo łn ierzy  na cm entarzu obok C ytadeli. O godzinie 15 
odbędzie się konkurs hipiczny w C entralnej Szkole K awalerii. 
O godzinie 20- tej p rzedstaw ienie galow e w T ea trze  M iej
skim.

Dnia 15. 7. o godzinie 12.30 akadem ia w  T ea trze  Miejskim, 
a po południu o godzinie 13.30 zaw ody na boisku obok kościoła 
garnizonow ego’.

U prasza się o liczny w spółudział w szystk ie  w ładze cyw il
ne i społeczne.

—!** UROCZYSTOŚĆ GRUNWALDZKA W GRU
DZIĄDZU. W piątek wieczorem capstrzyk wojskowy. 
W sobotę o godz. 9 rano msza połowa nad Wisłą, po- 

.czcm defilada na Rynku. W niedzielę, 15 o godz. 12.JO 
w południe w Teatrze Miejskim

’ UROCZYSTA AKADEMJA, 
poświęcona najważniejszym i najaktualniejszym zagad
nieniom kresowym Gdańsk—Warmja—Mazury z wy
kładem dr. Kubacza z Gdańska p. t. „Gdańsk 1 jego sto. 
sunek do Polskl“. Bilety od 1000—5000 mk. do nabycia 
u p. Wawrzyniaka. Plac 23 Stycznia, w niedzielę w ka
sie teatralnej.
WSZYSTKICH FOLAKÓW WZYWAMY DO JAKNAJ- 

LICZMEJSZEGO UDZIAŁU' '
Związek Obrony Kresów Zachodnich’w Grudziądza.

— PROGRAM  AKADEMJI GRUNW ALDZKIEJ w  niedzielę 
dnia 15 bm. o godz. 12 min. 30 w  Teatrze Miejskim zorgani
zow anej staraniem  Związku O brony K resów  Zachodnich: 
1. Zagajenie przez prezsa Z. O. K. a ra . Maia, 2. O degranie 
Hjffnnu narodow ego, 3, Ż yw y  ob raz: „A poteoza zw ycięstw a 

»pod G runw aldem ” , 4. P rzem ow a posła na Sejm gdański dra. 
Kubacza z G dańska na tem at „G dańsk i jego stosunek do 
Polsk i1’. P rze rw a . 5. W ykład  redak to ra  Łydko na tem at: 
.,Z dziejów komedji plebiscyto-wej w P rusach  W schodnich” ,
5. Ż yw y o b raz : „H ołd P ru sak ó w ” (w edług M atejki”).

C eny m iejsc: 5 000 m arek polsk. łoże i p ierw szy  p a rte r , re - 
ijszta 1000 m arek  polskich. B ilety w cześniej do nabycia w 
składzie cygar u p. W aw rzyniaka, w niedzielę p rzed akadem ią 
w kasie teatralnej.

Wiadomości bieżące.
K a le n d a r z  : Sobota Bonawentury. Wscbócł słońca 3.55 
zachód 8.16 Wschód księźya 4.34 zachód 8.11.

<9>
Stan wody na W iśle z 13. 7. 1923.

Kraków + 2,23, W arszaw a + 1,28, Toruń, 0,94, Fordon 
4-.-0,89, Chełm no 4- 0,89. Grudziądz 1,02, Kurzebrar- •+ 
1,40, P iek ło  4- 081, T czew  4 1.00, Elnlage 4- 2,l8

Schiew enhorst 4- 2,38.
Ą

k — ** BIBLJOTEKA “T. C. L. zamknięta na czas od 6-go
! Hpea do 6-go sierpnia.
I AK
, —** TEA TR M IEJSKI. Z okazji św ię ta  francuskiego od-
| będzie się w sobotę w ieczorem  o godz. 8-mej p rzedstaw ienie 
I galow e. H ym ny odegra o rk iestra  64 p p. pod ba tu tą  kapel

m istrza  D aw idow icza. Zespół a rty s ty cz n y  zaś odegra do
skonałą krotoehw tlę „Gobelin Jastr^ębca-Z alew skiego, z pp. 
Lenkiem  i Łozińskim w rolach głów nych.

Ze w zględu na okazanie w dzięczności w  tym że dniu na
szej- sojuszniczce Francji, dyrekcja  żyw i nadzieję, że te a tr  za 
pełni się po brzegi.

W szelkie stow arzyszen ia , b rac tw o  strzeleckie, wdadze 
m j j f j i e  Sak i w ojskow e, grem ialnie w inny b rać  udział w tej 
uroczystości.

W  niedzielę w  południe o godz. 12 j pół odbędzie się 
w tea trze  uroczysty  obchód Z w ycięstw a pod G runw aldem , 
k tó ry  poprzedzany akadem ią jak i w ykładem  znanego dzia
łacza polskiego w Gdańsku p. D r. K ubacza za in teresow ał całe 
społeczeństw o grudziądzkie,. D yrekcja przygotow uje dw a 
fragm enty  z cyklu bitw y pod G runw aldem  w edług obrazów  
w ielkiego m istrza naszego M atejki.' P ozatem  b ierze udział 
cała o rk iestra  64 p. p. pod osobistym  kierunkiem  kapelm istrza 
p. D aw idow icza.

B ilety  od 1 000 do 5 00U m arek do nabycia w składzie 
cygar u p. W aw rzyniaka.

W ieczorem  tegoż dnia w raca  na afisz św ie tna  sa ty ra  W i- 
naw era  p.1 t. „R oztw ór p rof. P y tla ” z p. Łozińskim w roli ty 
tułowej. Zniżki ważiie.

_ * *  KOMUNIKAT KRAKOW SKIEJ O PERETK I TEA TRU  
„N O W O ŚCI" .pod dyrekcją  T. P ilarsikego. W  objaździe po 
Pom orzu za trzym a się, ten zdobyw ający  w szędzie uznanie, 
zespół operetkow y złożony z 56 osób, na trz y  w ystępy  w 
sal: T eatru  M iejskiego w G rudziądzu. W e w to rek  dnia 17 bm, 
-odegrana zostanie św ietna operetka p. t. ,,B ajadera’1, w środę 
dnia 18 bm. — „H rabianka fo x tro ta“ a w czw artek  ,19 bm. 
na pożegnanie — „Tam  gdzie skow ronek śp iew a” . j

B ilety już są do nabycia w. sk ładzie cygar W. P . W a
w rzyniaka, p rzy  P lacu 23 S tycznia.

Bez zbytniej rek lam y zapraszam y znaw ców  tea tra lnych , 
by  zethcteli p rzybyć  na p ie rw sż ę 'p rz e d s ta w ie n ie 'i w ydać o- 
pinję o grze, śpiew ach, m uzyce i dekoracjach nasS e i operetki.

(P ow yższy  nadesłany  nam kom unikat zam ieszczam y zazna
czając, że w spraw ozdaniu  z pierw szego przedstaw ien ia  w y- 
ranzim y nasze poglądy na poziom a rty s ty czn y  tego zespołu o- 
p-eretkowego. Red.).

— ** DZIERŻAWY KOLLJOW YCH B U E E T óW , FRY- 
ZJERN I itp. DLA INWALIDÓW W OJENNYCH. P om orski U- 

J rząd  W ojew ódzki (W ydział P ra c y  i Opieki Społecznej) podaje 
do w iadom ości co następuje;

o

M inisterstw o Koleji Żelaznych poleciło D yrekcjom  Kole
jow ym , b y  p rzy  dzierżaw ach  fryzjerni, przechow alni bagażjj 
na stacjach  kolejow ych z pośród kandydatów , ubiegających 
się o dzierżaw ę w spom nianych p rzedsięb iorstw , uw zględniały 
rów nież inwalidów] w ojennych, upraw nionych do zaopatrzenia 
ze stro n y  państw a z  ty tu łu  u s taw y  z dnia 13. 3. 1921 roku i 
zdem obilizow anych w ojskow ych, przyczem  p rzy  fryzjerniach 
m iarodajną być musi fachow ość kandydata .

R ów nież M in isterstw o Koleji Ż elaznych poleciło D yrek
cjom K olejow ym  zawSadamilać U rzędy  W ojew ódzkie, Wy** 
działy P ra c y  i Opieki Społecznej, o każdym  przetargu  na dzier
żaw ę res tau rac ji w zględnie bufetów  kolejowych.

O każdym  prze ta rgu  na dzierżaw ę rzeczonych  przedsię
biorstw  zarobkow ych pow iadom i Pom orsk i U rząu  W ojew ódz
ki (W ydział P ra c y  i Opieki. Społecznej) ogół in te resow anych ’ 
inw alidów  w ojennych przez odpow iednie ogłoszenie w prasie 
pomorskiej.

—** WAŻNE DLA BEZROBOTNYCH. T utefcy 
Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy komunikuje: 
Centralny Komitet Kopalń Francuskich w Poznaniu za
potrzebował w tut. Urzędzie większej ilości górników i 
robotników, mianowicie takich, którzy już w konalniach 
pracowali. Wobec tego podaje Urząd do wiadomości, 
że przyjmuje zgłoszenia chętnych na wyjazd w dniach 
od 13—19 bm. włącznie od godz. 1—15. Pierwszy tran
sport odchodzi z Grudziądza 19 bm. o godz. 22 z dworca 
w Grudziądzu.

Zgłaszający się muszą przedłożyć w Urzędzie Pośr. 
Pracy 1) wykaz osobisty, 2) świadectwo moralności, 3) 
papiery zawodowe, 4) odmeldowanie policyjne i książkę 
wojskową,

Bliższych informacji udzieli P. U. P. P. w Grudzią
dzu, ul. Klasztorna 5.

—** KARY a d m in is t r a c y jn e  za  l ic h w ę .
Komunikat prasowy Wc#? Pomorskiego: Za przestępst
wa, przewidziane w ustawach i rozporządzeniach o 
zwalczaniu lichwy — władze administr. I. instancji na 
obszarze Wojew. Pom. wydały w miesiącach kwietniu, 
maju i czerwcu rb. 215 orzeczeń karnych, mocą których 
ukarano tyleż osób grzywną w wysokości od 10,000 do 
4 miijona marek wzgl. karą aresztu od 4—14 dni, a mia
nowicie wydały Starostwa wzgl. Magistraty orzeczeń 
karnych:

Brodnica 12, Działdowo 2, Grudziądz miasto 16, 
Kartuzy 2, Nowemiasto 15, Puck 28, Sępolno 21. Staro
gard 5, Tczew 27, Toruń powiat 24, Tuchola 4, W ejhe
rowo 59.

Oprócz tego przekazano w tym czasie władzom sa
dowym około 62 jflprawy o lichwę, wykryte przez orga
na Policji Państwowej.

— **  W YJAŚNIENIE W  SPRAW IE W YJAZDU ROBOT
NIKÓW DO FRAN CJI K om endant P . K. U. G rudziądz kom u
nikuje nam : W  w yjaśnieniu ogłoszenia w Nr. 152 z dnia 7
bm. s tr. 5 w spraw ie w yjazdu robotników  do Francji kom u
nikuję:

Z pośród robotników  zw erbow anych  przfez państw ow e 
U rzędy  P ośredn ic tw a  P ra c y  do robót w e Francji, mogą o trzy 
m ać paszporty  zagraniczne:

a) bez zaśw iadczeń P . K. U., 1. urodzeni w latach 1894, 
1893 i  starsi, 2. urodzeni w  roku 1906 i młodsi, 3. urodzeni 
w latach 1895 — 1901, o ile należą do kategorii ,,C 1“, „C 2“, 
mb „D ” '

b) na podstaw ie zaśw iadczeń P . K. U., urodzeni w latach 
1904 ! 1905;

c) na podstaw ie zezw oleń P . K. U., nie wym ienieni pod a) 
i b), o He za w ydaniem  zezw olenia p rzem aw iają w zględy 
w yjątkow e, jak np .: długoletnia służb? ochotnicza w ^zereg ach .. 
s ta ły  pobyt rodziców  w e Francji, fgłoszem e £ile z Ą»<;ryV 
lub innych krajów  do .S u żb y  ochotniczej do Armji Polskiej i 
byłej Armji Gen. H ellera itp.

Zaświadczenia i zezwolenia mogą być  wydaw ano tak o*, 
sobotn pojedyńczym , jak też i transportom  jedynie przez p rzy 
należne P. K. U.

P ow yższe  m a zastosow anie do KpJj robcfrrków , którzy 
w ylegitym ują się dokum entam i, jasno określaiącem i :ch sto 
sunek do służby w ojskow ej (książeczki w ojskow e, k a rty  zw ol
nienia)

W CIELENIE DO W O JSKA  REKRUTÓW -OCHOT* 
KIKÓW* 1 POSIADAJĄCYCH ODROCZENIE. Z pólnfcjal-. 
nego źród ła  w W arszaw ie  donoszą co następuje: W cielenie
rek ru tów  rocznika 1902, o raz  ochotników  roczników  1903. 
1904 i 1905, jak rów nież odroczonych popisow ych roczrrków  
1901 i 1899 nastąpi dnia 5-go listopada.

_ * *  CZĘŚCIO W E ZNIESIENIE OGRANICZENIA SFO- 
ŻYCIA ALKOHOLU. Jak  donoszą z W arszaw y, m inisterstw o 
spraw  w ew nętrznych  zam ierza znieść zakaz sp rzedaży  alko
holu w  dniach p rzedśw iątecznych  N ależy to pow itać z uzna
niem w obec nierealności do tychczasow ego zakazu.

S p r a w y  Ic&ścRelBtjBś
— ** NOW OW YŚW IECENI KSIĘŻA NA ST4NOW 1S-

KACH. U stanow ień1 zostali now ow yśw ięceni księża: N agór
ski jako w ik a ry  w G rudziądzu (św . K rzyża), P rabuck i w 
Tczew ie, P ronobis w  Toruniu (kościół N. P an n y  M arii), W af- 
doch w Toruniu (kościół N. P an n y  M arji). R ogala w Tucholi. 
R yczakow iez w Tczew ie (N owem iasto), Ignacy Staw icki w  
G rudziądzu (fara), Szarafiński w  D ziałdow ie, S zu ła  w L uba
w ie, Szym ański w K owalewie.

—’** ENCYKLIKA PAPIESKA. Z okazji 600-let. rocznicy 
kanonizacji św . T om asza z Akwinu ukazała  się encykhKa pa
pieska, g łosząca ściśle zw iązek porti iędzy nauką, cnotą i po 
bożnością.

9 uranie.
— ** Z OKAZJI ZABAWY LA TO W EJ, urządzonej stara- 

niem R ady W ojewódzkiej w "Owczarkach zebrano na budow ę 
kościoła w M. T arpnie 4 700 200 m arek. Szanow nem u Komi
tetow i organizacyjnem u, k tó ry  nie szczędził trudów  i zabiegów , 
oraz w szystk im  gościom, k tó rzy  hojneral ofiaram i przyczynili się 
do tak  pięknego w yniku, składam  w imieniu pam fji najszczer
sze „Bóg zap łać” .

R ów nież serdecznie dzięfciuę Szan. B rac tw u  Strzeleckiem u 
w G rudziądzu, k tó re  z okazji pośw ięcenia S trzeln icy  swojej, 
ofiarow ało na kościół w, T arpn ie  250000 m arek.

Ks. D e m b e ł . , proboszcz.



B u c h
—** WALNE ZEBRANIE ROCZNE ZW . POLAKÓW  KRE- 

SÓ W  W SCHODNICH odbędzie się w piątek 13 bm. o godz. 
6 i pói w sali H otelu W arszaw skiego. Na porządku dziennym 
w y b o ry  po tow y ustępującego Z arządu. Ze w zględu na w aż
ność obrad  o jaknajliczniejsze przybycie  prosi Zarząd.

—(rt.) Koto Pont. Związku inwalidów Wojen. v. 
^Grudziądzu urządza w piątek, dnia 13 lipca o . godz. 7 
Jwieczorem na sali Bazaru przy ul. Moniuszki, zebranie 
miesięczne. z powodu ważnych spraw przybycie wszyst
kich członków konieczne. ZARZĄD.

—(rt.) Klub „Harmónfa" urządza w niedzielę, 15-go 
®m. wycieczkę powózkami do Rogoźna. Goście przez 
członków wprowadzeni mile widziani. Wyjazd nastąpi z 
Placu 23-go Stycznia o godz. 8-rnej rano punktualnie.

ZARZĄD.
— (rt) BACZNOŚĆ SOKOLI! Ć w iczenia odbyw ają się dla 

w szystkich oddziałów  w e w tork i i p iątki na boisku p rzy  ulicy 
R adzyńskiej od godziny 7— 9 w ieczorem . Naczelnik.

Z Pomorza.
— TORUŃ.  (Jeszcze jedna ofiara W isły). W e w torek 

ckofo godziny 3 i pół jechał łódką na W iśle urzędnik w  w a r
sz ta tach  am unicyjnych p. K w iatkow ski, członek Klubu W ioś
larskiego. Nagle łódka przew róciła  się i p. K. zaczął tonąć. 
W idząc to, sto jący  na brzegu sek re ta rz  W ydziału pow iato
w ego p. B arw icki, pośpieszył tonącem u z pom ocą. N iestety 
było  za późno, gdyż K. b y ł znikł już w  nurtach  rzeki. Nie
szczęśliw ego do środy  przed południem nie odnaleziono.

— ** TUCHOLA. (U darem niony rabunek). W  Liskow ie 
zakradli się do zabudow ań dw orskich złodzieje, k tó rzy  zaczęli 
w yciągać z obory  ow ce i ładow ać na p rzygo tow any  przy  szo
sie wóz. O dy już byli p rzy  szóstej ow cy. ukazało się nagle 
dw óch uzbrojonych urzędników , k tó rzy  zbudzili się' ze snu 
w sku tek  szelestu. Złodzieje na widok urzędników  porzucili 
łup, w óz i konia i czmychnęli. Do obory  w łam ali się przez 
w ydobycie luźnych kamieni z jednego z narożników .

—** STAROGARD. (O dm arsz w ojsk na ćw iczenia). Pułk  
65 opuszcza S ta rogard  i udaje się na ćw iczenia dyw izyjne do 
G rup3f dnia 18-go lub 19-go bm. P oby t tam że obliczony na 
kilka tygodni.

(Z kroniki w ypadków ). Rok rocznie nasza n a  pozór p ły tka 
W ierzyca pochłania ofiary. W  ubiegłą niedzielę utopił się 
PaW eł Grzaflcowski, ła t 18, podczas kąpieli pow yżej strzelnicy.

P ow iesiła  się w niedzielę L aura D ałm annów ną przy ulicy 
W arszaw skiej, lat 55, siostra  w łaściciela hotelu D w orcow ego 
w  Chojnicach. Do czynu tego podobno, popchnęło ją to, że jej 
kazano stromy nasze opuście.

— ** CHOJNICE. (Regulacja łąk). Na w niosek p. dra. 
Zemkiego dało W ojew ództw o S taro stw u  w Chojnicach pole
cenie u tw orzenia  spółki w  spraw ie uregulow ania tak  zw. 
C zerskiej S trugi w yżej m łyna czerskiego i łąk  w  Karsinie w y 
budow anie. W kró tce zostaną in teresenci zw ołani celem um o
w y  i zaw arcia  spółki.

—** TCZEW . (O fiara W isły). P ie rw szy  w tym  roku 
w ypadek  śm ierci na nu rtach  W isły  zdarzy ł się p rzed kilku 
dniami za  C zyżykow em . O fiarą pad ł 20-letni m łodzieniec Emil 
R abstein , a sy s ten t urzędu ka tastra lnego  w S tarostw ie.

R abstein  w raz  z  kolegą sw oim  p. Siekierkow skim , po po
łudniu udali się nad W isłę z zam.iarem użycia kąpieli rzecznej. 
W skutek  nadm iernej gorączki dnia w czorajszego, Rab,stein 
straszn ie  by ł spocony i w takim  stanie w skoczy ł do w ody, 
gdzie w  tym że momencie w strząsnął nim kurcz i na odległość 
8 m etrów  od brzegu począł tonąć. ' R az jeszcze ostatkiem  sił 
w ydostał sic na pow ierzchnię, k rzykną ł — i znów padł w 
głębie w ody.

N atychm iast p rzyw ołano  do pom ocy rybaka R oberta , k tó 
ry  w  kilka minut p rzy b y ł z łódką na m iejsc w ypadku, lecz 
już za późno — ciało R absteina zginęło bez śladu, i po dziś 
dzień zw łok jeszcze nie odnaleziono.

— KARTUZY,  (M orderstw o). W  nocy z 7-go na 8-go 
bm. zam ordow ano w les 'e  W ygoda strażn ika leśnego R estera 
Józefa z M ojsow skiej H uty pcw . K artuzy. Śm ierć nastąpiła 
w sku tek  uderzenia tępem  narzędziem  w głow ę i rękę. Zwłoki 
ojca odnalazły dzieci R e ite ra  w lesie. Ś ledztw o w toku.

— v * GDYNIA. (R egaty  m orskie). Liga Żeglugi Polskiej 
organizuje pod p ro tek to ra tem  p. P rezy d en ta  R zeczypospolitej 
w  dniu 5-go sierpnia b r. w ielkie reg a ty  w G dyn!. Zapow iadają 
się one w spaniale; projek tow anych  iest 10 biegów , do k tórych 
s tan ą : 1. łodzie ze sta tków  w ojennych, 2. łodzie rybackie  ża
glowe i m otorow e, 3. jach ty  pryw atne. N agrody w  gotów ce 
i przedm iotach w artościow ych  w ynoszą przeszło  10'000.000 m a
rek. P o za  nagrodam i, w yznaczonem i przez Ligę Żeglugi P o l
skiej, rozdane będą nagrody  D epartam entu  M arynarki W o jen 
nej. U rzędników  M inisterstw a P rzem ysłu  i Handlu, Tow , Że
gluga P olska, T o w .. Sarm aci a  i innych, P rezes  Komitetu R e
gat, b. m inister p. St. Śliwiński o fiarow ał puhar srebrny . D o
skonały  i godny specjalnego podkreślenia pom ysł stanow ią na
grody  dla załóg łodzi że sta tków  w ojennych w postaci spe
cjalnie asortow anycu  bibijotek.

.W ieczorem  w dzień reg a t urządzona będzie w ielka ilumi
nacja m orza z.a pomocą przeróżnych efektów  św ietlnych 
(reflek tory , fa jerw erk i, rak ie ty , ognie bengalskie itp.)

W obec spodziew anego bardzo licznego napływ u w idzów  
z całej Polski, Liga Żeglugi Polskiej czyni staran ia  V celu u- 
ruchotnienfe w dniu rega t w  kierunku Gdyni pociągów  spec
jalnych.

— ** SOPOT. (Wyzysk obywateli polskich.) Z
Gdańska donoszą: porzucenie przez rząd polski zamiaru 
ograniczenia przyjazdu obywateli do Gdańska pocią
gnęło za sobą napływ letników polskich do Sopot, sto
jących przed gospodarczą katastrofą. YV związku z tein 
rada miejska wykorzystała napływ letników i podwyż
szyła pokoje umeblowane o 60 proc. Wobec tego do
chód z Sopot za mieszkania, 'które wedle obliczenia wy
nosić miiały 3 miliardy marek, podwyższa się obecnie na 
9 miliardów marek niemieckich.

2 całej Polski.
— BYDGOSZCZ.  (Wyłowienie zwłok.) W Przy- 

fubiu Polskiem wyrzuciła Wisła zwłoki kobiety lat oko
ło 25, średniego wzrostu, .włosy ciemno blond. Tożsa

mości na razie nie stwierdzono. Trup leżał w wodzie o- 
koło 2 miesięcy. Zachodzi tu nieszczęśliwy wypadek lub 
samobójstwo. Przy trupie znaleziono dwa guziki ko
ściane bronzowe z czarnemi plamkami i pare metalo
wych kolczyków.

—** POZNAŃ. (Świętokradztwo.) Dnia 5 bm. w 
kościele Pana Jezusa na Jeżycach, skradli dotychczas 
niewyśledzeni złodzieje voturn i srebrną kolję z opalem.

—** LW Ó W . (B ratobójstw o). D onoszą do gazet lw ow 
skich, iż dw aj b racia  M ikołaj i Iw an G ędziała pod Gródkiem  
Jagiellońskim  pokłócili się o łańcuch od studni. W  czasie 
ostrego sporu schw ycili za  siekiery  i w zajem nie poranili się 
tak  ciężkojze Mikołaj pad ł z rozb itą  czaszką. Iw an zaś został 
zraniony lak. że mu w ypad ły  jelita, M ikołaj zm arł, Iw an 
zaś dogoryw a..

Z całego świata
—** BERLIN. (Rzadki sposób reklamy). Dyrekcja 

jednego z berlińskich ogrodów z atrakcjami wynalazła 
nowy sposób reklamy. Przed kilkoma dniami samocho
dy przejeżdżały ulicą Unter den Linden, rozrzucając za 
20 miljonów 100-markowych banknotów. Do każdego 
banknotu była dołączona reklama owego ogródka.

—** WIEDEŃ. (Przyjazd Paderewskiego.) Pisma 
tutejsze podają z ogromnem zadowoleniem wiadomość o 
tem, że Paderewski przybędzie wkrótce do Wiednia. P a
derewski zamierza w Wiedniu koncertować jedynie tyl
ko na cele filantropijne. Pierwszy koncert odbędzie się 
w wiedeńskiej Operze.

(Krwawe starcie). Oddział 150 t. zw. „Freikarnpfe- 
ró'w“. wracając z uroczystości i poświęcenia dzwonów 
kościelnych w Trinitau, spotkał się z -socjalnemu demo
kratami- Przyszło do starcia. Po obu stronach było 
wiele rannych. Policja, która przywróciła porządek, 
miała 21 rannych policjantów.

— ** STUTTGA RT. (Zbrojenia niem ieckie). W  okolicach 
S tu ttg a rtu  odby ły  się ćw iczenia nacjonalistycznych bojów ek 
niemieckich. B y ły  to  zupełne regularne m anew ry  w ojskow e, 
w k tó rych  brało  udział 10 000 ludzi.

—®* BELGRAD. (A resztow anie w dow y po Sfam bulijskim). 
Z B elgradu nadchodzi w iadomość! że miano aresz tow ać  w do
w ę po Stam bulijskun, w chwili, k iedy usiłow ała p rzekroczyć 
granicę.

—** SZTOKHOLM. (Św iatow e rekordy  pływ ackie). W
G otęhergu w zawodach pływ ackich Szw ed Arno B org u sta 
now ił dw i now e rekordy  św iatow ej a m ianowicie, przep łynął 
p rzestrzeń  i.OCO m etrów  w 15m!in. i 14.4 sek. oraz 1 500 m e
trów  w czasie 25 min. 35.5 sek.

— ** BOLONJA. (W ykrycie  spisku). Policja boiońska a- 
resz tow ała  8 anarchistów , k tó rzy  p rzygotow yw ali jakiś bliżej 
n ieokreślony, ale podobno bardzo groźny  zam ach

— !** RZYM. (Jaskinia g ry ). Policja rzym ska odkry ła  w 
jednym  z a ry s tok ra tyczych  pałaców  tajna jaskinię g ry , za 
m askow aną jako klub a ry s tok ra tyczny . G ryw ali w niej a d 
wokaci, oficerow ie w ielkiego św iata. W  ostatnich czasacii 
p rzy  grze dochodziło do kłótni, a dzień przed w kroczeniem  
policji b y ty  w  robocie noże i rew o lw ery .

(W ierni służący). D w aj służący  uśpili chloroform em  księ
cia Giustino Bendiniego i księżnę M arię i obrabow ali ich z 
pieniędzy i kosztow ności.

Rozmaitości*
X Ile mamy  domów w Polsce? Według; ostatniego 

obliczenia głównego urzędu statystycznego na ziemiach 
Rzeczypospolitej istnieje 613 miast, 12 632 gmin wiej
skich i 4 2S3 obszarów dworskich. Ogólna liczba bu
dynków mieszkalnych w Polsce wynosi. 3 588 208, z cze
go 466 405 stanowią domy w miastach; 3 086 153 w gmi
nach wiejskich i 45 050 w obszarach dworskich. Na oo - 
szarze całego państwa, wynoszącym 368 263 kim. kwadr, 
zamieszkuje 27 160 000 ludności, czyli 70,3 osób na‘l kim. 
kwadratowy. Z tej liczby 18 660 000 osób jest narodo
wości polskiej. Do innych narodowości zalicza się pozo
stałe 8 mil. 500 tys. osób. Jeżeli ogólną liczbę mieszkań
ców podzielimy przez ogólną liczbę domów, to uzyska
my ciekawą cytrę, mianowicie na każdy dom wypadnie 
podówczas tylko 7 mieszkańców. Jakże to być może — 
pomyśli sobie ten i ów — przecież głód mieszkaniowy 
w Polsce jest najdotkliwszą naszą plagą? — To też pa
miętać trzeba, że budynków o większej ilości mieszkań 
we wskazanych przez nas liczbach mieści się znikoitna 
część. 86 proc. bowiem stanowią chaty wiejskie i tylko 
reszta tj. 14 proc. stanowią dwory i domy miejskie, w 
których gnieżdżą się miliony mieszkańców.

X Papuga. •. zdrajezynią stanu. Dziennik czeski 
,-Narodni Politika“ uskarża się w korespondencji z Ma- 
rlenbadu na to, iż w kawiarni tamtejszej „Egerla.nd“ znaj
duje się papuga, która śpiewa „Gott e'rhalte“, Na domiar 
złego obecni w  kawiarni Niemcy zazwyczaj przy takiej 
okazji wstają z miejsc i stoją, dopóki papuga nie wygda- 
cze hymnu austriackiego do końca. ..Narodni Politika 
robi z tego powodu wielki alarm, oświadczając, że papu
ga dopuszcza się w ten sposób... zdrady stanu. Albo 
więc papuga nauczy sie jakiejś nowej pieśni patriotycz
nej, albo musi paść ofiarą ustawy o ochronie republiki i 

kata. Republika czeska będzie wtenczas — uratowana.
Famimm8KS5BEaiiS55S®!eBaB»aiasgmfflBiB*BmiiBiMam»ieeBSSS0a«iiBaB8™«ro

R E K L & M A.
#  Kino Apollo. Od dzisiaj piątku II ster3a „Tajem nicza 

C zw órka" z Eddie P olo  w roli głównej. W  niedzielę o godz. 
l?-giej p rzedstaw ienie dla dzieci.

Sprawy spyfeczno-pspoilaroze.
— Bilans płatniczy Polski w I kwartale. Manisterjum 

skarbu przystąpiło niedawno, do opracowania materia
łów statystycznych, dotyczących bilansu płatniczego 
Polski, co pozwoli na zorientowanie się, jakie czynniki 
w danym okresie wpływały na poprawę lub pogorszenie 
stosunku przywozu do wywozu. •„

W pierwszym kwartale roku bieżącego stosunek ten 
przedstawiał się, jak następuje:

1 przywóz wywóz saldo
w tysiącach złotych polskich

styczeń 96010 69378 —26632
luty 81816 94542 +  12726
marzec 97136 141651 +44515

ogółem 274962 305571 +30609
Jak widzimy bilans płatniczy w pierwszym kwartale 

rb. stał się dodatni i wykazuje ciągłą poprawę. Nie
stety w 'kwietniu znać pewne pogorszenie, co było nie
uchronnym skutkiem dłuższego utrzymania kursu naszej 
waluty na jednym poziomie i pogorszenia w związku z 
tem koniunktur handlowych dla naszego wywozu. W 
miesiącu tym w liczbach ogólnych wywóz wynosiły 108,8 
milj. zip., podczas gdy przywóz osiągnął wartość 98.4 
milj. zip., a zatem tylko o 10 milj. złp. mniej. Zwrócić 
należy uwagę na b. znaczny wzrost ogólnych, obrotów 
handlowych Polski z zagranicą, które w I-ym kwartale 
roku ubiegłego w sumach ogólnych wynosiły: przywóz; 
119,4 milj. zfp. a wywóz zaledwie 50,2. Jest to wynikiem 
wydatnego rozwoju od tego czasu naszego przemysłu i 
handlu oraz uzdrowienia w tym okresie stosunków na 
wielu rynkach zagranicznych. („Gaz. Warsz.“)

R I L N 5 C T W 0 .
— Wystawa ogrodnicza. Staraniem Koła WarSz. 

Polskiego Związku Ogrodników w dn. 14. 15 i 16 lipca 
rb. w szklarniach ogrodu botanicznego, Al. Ujazdowskie 
6-8 w Warszawie urządzona będzie wystawa ogrodni
cza łącznie z działami pokrewnymi.

S P R A W Y  P i E i l Ę i ^ E
— Sprawy dewizowe na G. Śląsku. W ostatnich 

dniach powrócił z Katowic st, referent dep. kred. mini
sterstwa skarbu p. Barański, który jeździł tam w zwią
zku z rozciągnięciem zarządzeń dewizowych na Górny 
Śląsk.

W sobotę zostało wprowadzone w życie rozporzą
dzenie ministerstwa skarbu o bankach dewizowych, na 
Górnym Śląsku. Wykonaniem kontroli nad teini spra
wami zajmuje się specjalny delegat dewizowy minister-, 
stwa skarbu p. Czesław Chorzelski.

Rokowania z przemysłem górnośląskim odnośnie 
wykonania umowy o sprzedaży P. K. K. P walut z eks
portu — postępuje naprzód.

D A N I N Y  P & & S Y W 0 W E .
— Opłaty stemplowe. Rozporządzeniem Ministerst

wa Skarbu z dilia 14 czerwca 1923 r. w sprawie zmiany 
stawek opłat stemplowych (D. U. R. P. Nr. 41 poz, 452) 
— nie wprowadzono podwyżki stawek opłat stemplo
wych od rachunków i poświadczeń z odbioru sum pie
niężnych lub'innych przedmiotów wartościowych, prze
widzianych w art. 1, 11, 12 i 13' ustawji z dnia 23 paź
dziernika 1921 (Dz. U. R. P. Nr. 91, poz. 676).

Opłaty stemplowe od wymienionych wyżej doku
mentów należy w dalszym ciągu obliczać według prze
pisów dotychczasowych, które pozostają w mocy, a je
dynie o ile suma opłaty obliczona w sposób dotychcza
sowy nie może być podzielona przez 100 mk., zaokrąglać 
ją wzwyż do pełnej setki, w myśl art. 13 ustawy z dnia 
24 marca 1923 r. D. U. R. P. Nr. 44 poz. 296) .

— Zmierzch franka szwajcarskiego. Przegląd kur
sów na rynkach pieniężnych uwydatnił ,że tak miarodaj
ny dla rynku europejskiego Zurych wykazuje od jakie
goś czasu postępującą zwyżkę walut. Równocześnie' 
Paryż, Londyn. Amsterdam, Nowy Jork notują znaczny 
spadek kursu franka szwajcarskiego. Ruchem zwyżko
wym na giełdzie zurychskiej objęta jest również do pe
wnego stopnia i marka polska, podczas, gdy marka nie
miecka wykazuje dalej tendencję zniżkową.

W związku z tem należy zwrócić uwagę na inne zja
wisko, to jest na ustabilizowanie się korony austriackiej. 
Musi to z natilry rzeczy pociągnąć za sobą przeniesienie 
się punktu ciężkości spraw walutowych, zwłaszcza dla 
stosunków środkowo-europejskich w Wiedniu- Ze 
względu na duży. kontakt naszego rynku pieniężnego z 
Wiedniem, zmiana ta nie, powinna ujść znaczniejszej uwa
gi czynników kierujących. (A.W.)

B A N K I .  \
— Uwaga przed szantażowym gdańskim bankiem.

Ministerstwo Skarbu rozesłało do wszystkich banków 
w Polsce okólnik, w którym poleca zamknięcie rachun
ku Domu Bankowego E- Heirnan i Co. w Gdańsku wo
bec stwierdzonej przez tę firmę sprzedaży wypłat na 
Polskę bez posiadania w bankach polskich ostatecznego 
pokrycia.

-AV uzupełnieniu tej wiadomości należy zaznaczyć, że 
właściciel domu bankowego Heiman, jest jednym z tych 
rekinów walutowych, którzy stale spekulowali na spad
ku waluty polskiej, rzucając na giełdzie gdańskiej ol
brzymie ilości marki polskiej dla obniżenia jej kursu.

C Ł O .
— Ulgi celne. Dnia 13 bm wchodzi w życie nowe 

rozporządzenie o ulgach celnych z mocą obowiązującą 
do dnia 1 listopada br.

Nowe rozporządzenie uwalnia zupełnie od cła: śle
dzie i inne ryby morskie (poz. tar. celn. 37 p. I-c), mleko 
świeże (poz, tar. celn. 39 p. I) i bursztyn nieobrobiony 
(poz. tar. celn. 68 p. I) i wprowadza następujące ulgowe 
mnożniki celne dla poszczególnych kategodi towarów:
2 proc. (między innemi pewne gatunki papieru), 10 proc 
(między innemi pewne maszyny rolnfeze, pługi itp.). Ć ’ 
proc. i 33 i jedna trzecia proc. mnożnika normalnego.

Drukarnia Pomorska Tow- Akc. Grudziądz. 
Redaktor odpowiedzialny Bolesław Palędzki.



Mocą uchwały Walnego Zebrania z dnia 12. 3. 23 r.

M & k c . Hurtownia SpśM  Spożywców * Poznani;
podwyższa iolycfeczasowy kapitał akcyjny do wysokości 25SSJ@8JQ@.— larek —

przez wydanie akcyj HI emisji na warunkach następujących:
1. dotychczasowi akcjonarjusze otrzymują na każdą akcję I— II emisji cztery akcje po kursie 130°/0 z nowej emisji,
2. akcje III emisji partycypują w  zyskach Towarzystwa od dnia 1. 7. 23.
8. akcjonarjusze, pragnący korzystać z prawa dokupu w  lit emisji, winni przedstawić posiadane przez nich akcje 

/ poprzednich emisyj w Wydziale Udziałów Konsorcjalnyeh Banku Związku Spółek Zarobkowych, 'ul Rzeczypospolitej
nr. 1, I ptr. lub w oddziałach zamiejscowych tegoż banku, w  godzinach urzędowych, wpłacając zarazem należność 
za subskrybowane akcje, w:ęcej 10% od 1. 7 23 do dnia wpłaty, 3% podatku giełdowego i koszty.

Termin zgłoszeń prawa doku nu upływa z dniem 31 lipca 1923, po upływie tego terminu prawo dokupu upada. [5052

w.*
m
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P O Z i ^ l A ^ ,  dnia 1.1-go lipca 1923 r.

hm Związku Spółek Zarobkowych.

© b w Ic ^ B C E c h ia  r a s r s ę d o w e  
T . I a d a  m i e j s k i c h .

Według prawa prasowego odpowiada 
sa dział n iniejszy

n a d « c tr e ta r a
Dam ary Raszko irsti w Orndziaoia.

O b w ie s z c z e n ie .
W  dniu  14, bm. p rzypada narodowe św ięto 

Zaprzyjaźł ioncj z P o lsk ą  Republiki Prancuskiej. 
W  dniu 15. bm. p rzypada rocznica wiekoponmego 
zw ycięstw a W ojsk Polskich pod G runw aldem . 
W  dniach tych  powiewać będą chorągwie na 
gm achach m iejskich.

L iuiejszem  zw racam  się z wezwaniem do 
inieszkańców  m iasta Grudziądza, by również 
przyozdobić zechceli sw oje domy sztandaram i 
naród o wy mi.

P r e z y d e n t  m i a s t a  I* r n d z ^ ą d z a
(—) W iodelj. '  5855

Be wisjnwści Rsdzieiw szkel? 
w enia SI. JeEtatóza.5

Od nowego roku szkolnego wszystkie ucze- 
nice obowiązane są  mieć letnie i zimo we ciem no
granatow a sukienki ^mundurki), czarne alpakowe 
lartuszki, zapinane na  ram ionach i — do szkoły — 
ty lko  g rauatow e w stążni we włosach. Chłopcy 
możliwie takież uh rauba. "Wszyscy zaś porządne, 
czyste ifS^jpki z hteram i typu zeszłorocznego, 
k tóre nabyć można nabyć w sk ładzie  p. Ko 
zielskiego, ul. J .  W ybickiego. Czapki i ubraniu 
brudne me b e lą  uw zględniane.

Grudziądz, U  lipca r
JSa^KFid S ak«Jy .

HeslaiEracie Wlnieriila
Codzienni© • 15850 

D i i  M l i w a
w  O tw arte  do godziny 2 -g 'sj w  nocy. "3®®

M ajątek Star&ruda
popzta R y w ałd , powiat grudziądzki 

s p r z e d a

I  f ^ t n k  l y ś f i
przez publiczną licytację, która odbędzie 
się w p o n ied z ia łe k  23. VU. 23. r ., o 
godzinie 3-ej popołudniu. [5853

Zarząd majątku,
  - 1 " "—    «  —-----

fi*jrae4apgf s p o r n y ,
W  ś r o d ę .  d n i a  £ 8 ’i i p e u  Ssi*.. o godz. 1-ej 
w  pcłudn e, sprzedaw ać bęag w  J a i s o i r i e  
pr/.y Eadzyu>e: b n f e t  v. k r e d e s i s e i a s .  s t ó ł .  
6  S k raeseŁ . d u ż y  z e g a r ,  > e ż a iu k ę .  ł ó ż k o  
tu m a t e r a c e m ,  s t o ł y  i  £ 0 o "lif ii, fe ra ie sS a  
M a ł e  i  l a t e b t e  k o s z y k o w e .
7013 K e s t k e w s k i ,  kom. sądow y

B A N K  L O D O W Y
Sp. z odpowiedzi a In. ni sopran 
Nałożony w  roku  1880. 

GKUJł>SIĄ.8Jŝ , ul. JU>25* W yb ick iego JS1. 
Z a ł a t w i a  ssJccenla b ą n k o w e , Pr^yjmisje wfeladl&l i o^zeiędn. Sia 
i oi>Vo<*ent<i>vruje w cd l. um owy 

w a lu ty  sagranicane, 
te, srehrłie a papierowe.

I3 s is ie § 3 !
na zastaw  pirasejisn. ssłotych i srebrnych

&so »fipolio« te e te
Dziś, 63 Sipea 8923 > ■.

g a r - M - g a  s p r j a  o b r a z u  p. t. ' 9 ®

Ammim  Czwórka«
w roli g łó w n e j J fid d i©  P©1©.

W  niedzielę o godzinie 2 popołudniu

przestawanie ik ftzieći.
5857 D y r e k c j a .

llacznośći
poszufen je

iziercuwy młyna wadneeo
z przemiełem do 100 cen tnarów . K upno niew y
kluczone. O bejm ę także choć odpowiednio nie 
prosperuje. P łacę  w ysokie odstępne i dzierżawę. 
Pierwszeństw o z Pomorza lub z Poznańskiego. 
Z głoszenia do Głosu Pom orsk iego  pod nr. 7015.

laiwiarka, W a l t e r  W ©  o d , 
d o b r z e  u t r z y m a n a

jak nowa, tanio nu sprzedaż. Oprócz tego ma- 
neże, pługi, brony, śrutowniki nowe i używ ane 
tarczow e i z walcami wiainie i wszelkie m aszyny 
rolnicze polecają po barSzo n iskich  cenach

Walenty jRrfcewskt i Sus, Mziądz,
ffworsp&a 31. 7022 Mosiitói 0,

W ® ż
na resorach  nadający  
się dla karczm arza lub 
gospodarza, sprzeda 

i* , < L ru ss , 
K oszarow a 10.7028

Dlh przedsiębiorstw a 
przem ysłow ego n ad aw 
ca się m ie jscow ość  z 
budynkam i w T u szew le  
tuż przy torze kolejo
wym, oraz 35 metrów 

rur befbn ow ych 
o 45 cm. średn icy ,. do 
s p rz e d  a 'n ia .  S ta jn ię  
n cźna w ynająć . Radca
budowniczy Wiit SlasiyC23-

S k l a d
do w ydz'erżsw ien ia  w
centrum  miasta, zarazem

u . ’z ą s S s e n j e
nadająca  się do każde
go in teresu  sprzedam . 
W iadomość: Zieliński, 

L ipow a 29. -7023

Kooiteolca
w Grudziądzu do nsby- 
cia  Za lip  owa 7. [7025

S p o rto w y  w ózek  
dlEśet‘E<ęey na sprze
daż Forteczaa  17, I  1.

2 sypialki
na dębow o m alow ane, 
tan io  n a ' sprzed aż. 7017 
A.. ZleU ński G rudziądz , 

P łu g a  18.

iz ieLtóe l>P ” 
*0ą? sraz 2 łóżka

do sprzedania 7016 
Nad górna 23 p rt. lewo.

k a m i e : i i ć A
now a 4 piętrov^a od za
raz  na sprzedaż. Zgl. 
do ek sp ed y c ji. Głosu 
Pom orsk, pod nr. 7021.

Z i i t a  Mm
gm ada , 8 letnia, boz 
żadnei nagany, ciąguie 
dobrze, śliczny okaz, 
z 3 m iesięcznem  źrebię
ciem, natychm iast do 
sprzedana. Zgłoszenia 
do Głosu Pom orskiego 
pod nr. 70P8.

B a c z n o ś ć !

Szali ii] bielizny
w dobryni stauie n a  
sprzedaż. Zgł. ul. C heł
m ińska  56, podwórze 
I p ętr. na pr. (7026

K upię dobrzą u trzy
m aną (-5858

maszynę 
do pisania

O ferty pro
szę pocać ¥k Bawatcwski, 

T oruńska 38.

I P ®  s^ssi y I

Z  . ' . g i n ą ł  [5608
msly ezanw pissek

( Rehpintscher). Oddaw
ca otrzym a w ysoką na
grodę. C egielo iana 3.

pożyczyJuihRiiście miijo- 
im m wysokim procen
tem r Mrą gwarancji; ?
Ł ask . zgł, do Głosu P o 
m orskiego pod nr. 7031.

6 m il jo n ó w
w y - js o ś y c z ę  ua  m ie
siąc, za odpow . g w a 
rancją . Zgł. do G łosu 
Pom orsk , pod n r. -7024.

.D la  tutejszego ogrod
nictwa w w iększym  roz
m iarze poszuku je  się  
od 1 październ ika rb. 
dzielnego (5856

ogrodowego
oDeznanegoz ważywem, 
owocem oraz oranżerją. 
Zglosz wraz z odpisem 
św iadectw i referencja
mi upr MaistoBść Marusza 

p. G rud iądz.

Uczni
malarskich

poszukuje pod korzyst
nymi w arunkam i i zw ro
tem kosztów  uc; zyumnia 

P .  M a r s c h l e r ,  
P lac 23*go S tycznia 18.

C hłopiec, syn porzą
dnych  rodziców w łada
jący  językiem  polskim  
i niemieckim, może się 
zgłosić jako  (5859

ii c z e m
do branży kolonjslnej.

W . N ow akow sk i, 
G rudz iądz  T o ruńska  38

P o trzebna od zaraz

poslugaczka
JB eass  i  f f i .u j a w a  

ul. Józ, W ybickiego 1.

5854
odporna na  działan ie  atm osferyczne, wyra
biana podług w łasnego system n destylacji

‘kBejj i  ę ? s a s a  a i f a S t o w s .
L a k i e r  akaG l-s® ’1̂ ^

ICSt daehtówpy
S m ® 3 a  k a m i e i?3st>s 

E C a rk a iis te a m
Oziegteć (smoła drzewna) 

Oleje sS(j zapąsisa motorów 
M aterjały budow lane w  w szelk ich  gatunkach dostarcza  

G r i i d s t ą d s k u  F a b r y k a  P a p y  P a c h o w e j

V E N Z K E  i D U D A Y
Telefon 88 4>łrH«i*ią«łffi Telefon 88.

idzie możuia tanio kupię

^ ^ a tw o  w iele  pieniędzy zarobić, 

żenić się dobrze i bogato, 

^ ^ z c z ę ś liw ie  wyjść zarnąż?

oszukuje ktoś posady,

szczędn. sw oje chce korzystnie ulokować,

ieszkanie wynająć,

dnaleźć zgubę,

ower sprzedać lub odnaleźć 
®!5 5are sPrz?1y> ubrania 

i t. p. sprzedać,
$JjF upić dom, wiłę lub 

majątek  
i wogóte co sobie  
■ kto tylko życzy

uzyska najpewniej, używając do ogłoszenia  
n a j p o c z y t n ie j s z e  p i s m o  na Pomorzu:

„ G Ł O S  P O M O R S K I *

F o lio a m  kucharkę, 
pokcjów kę na  m ają tk i 
i dziew czynę do w szyst
kiego dla m iasta.

d o s z u k u j ę  dziecka i 
dziew ezynę na  w ieś.

1
a L r . t j k o w p  B i u r o  

P e ś r e d n .  P r a c y ,  
Rynek nr. 15, 7030

Akoszerka
P a s z k o w s k a

zatw ierdzona przez R a
dę Lekarską, z dwoma 
dyplomami: zagranicznym 

warizawskim Grudziądz 
J . W ybickijgo 2 3 ,1 ptr., 
te l. 7, przyjmuje panie 
m iejscowe i przyjezdne.

J3 B C 3 F X n iB r  . a® BI

a usuwa 
B J E t f E U S I S f A
znany i wypróbowany 
środek do odświeżania . 
i wydelikacenia cery 

wyrobu Mg Jana 
Stenzla'

Apteka pod Łatądziem
Grudziądz, Rynek 20  I

h h h i ■ M H H H H H H U
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